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TEATR POLSKI 
Cegielniana „. 63. 

...- Repertuar Swiąteczny 

Od Najs~romniejszej 
do Najwytworniejszej 

zastawy &tołu 

zadość czyni 

Handel Win 

A. T rautweina 
Piotrkowska .N! 13 

telef. 880. 

•ajtańszy 
i Najlepszy 
Podarek 

Gwiazdkowy 
to ksiątki z księgarni Gebethnera i Wolffa 

w Łodzi, ul. Piotrkowska Nr. 87. 

Warszawskie Towarzystwo Akcyjne 

Handlu Towarami Aptecznemi 
dawniej 

Ziednoczeni Aptekarze i „Ludwik Soiess i svn" 
Piotrkowska 107. 

Poleca nowe gatunki perfum i kos
metyków, firm· krajowych i zagra
nicznych jak: Coty, Schwarzlohse, 
Roubigant, O»lle Freres, Oabilla, 
D'Orsay, Jon es Delletrer, Silka, Eu si er 

1217-;}-l 

Dr. B. Rejt, Średnia 5, 
telefon 33-7t. 

Specjalista chorób: skórne, włosów, weneryczne, 
moczopłciowe i kosmetyka lekarska. 

Luzrnie syphilisu salvarsanem Erlich·Hata ,606" i 914 (wśródżyl· 
nie) Leczenie elektrycznością. elektrolizą (usuwanie szpecą,cych 
włosów) oświetlenie kanału (uretroskopia). Przyjmuje od9 1 pól 
~o 12 i pół i od 5-8. W niedziele i święta ud 10-.! po poi. 

Dla pań oddzielna poczekalnia. 0321 

I Med. -O ENTY ST A 

M. RIESNIK-EPSTEIN 

I 
po\vrócila z zagranicy i mieszka obec-

1 nie na ulicy DZIELNEJ M 14 
(dom Urysona). 1138-50 · 

fi Telefon 34-78. "'i&'łf9 

Dlugosz-Stapiński. 
-:-

publiczne „pranie brudów" na wiel· 
ką skalę. 

Przywódca lodowców wygłosił 
przy tej sposobności gwałtow11ą mo
wę, w której wszystkie poczyniono 
mu przez Długost.a zarzuty zwrócił 
niedawnemu swemu przyjacielowi 
politycznemu z naddatkiem. 

Twierdził wi~c, że nie otrzymał 
nigdy ani halerza od rzadu. P . e:Jiądz ~ 
otrzymywał tylko od „miljonera" 
Długosza, członka stronn'ctwa ludu· 
wo_go na rzecz stronnictwa, które
mu zawdzięczał mandat poselski i 
portfel ministerjalny. 

O tem, żo Długosz u<lzielone 
stronnictwu zasiłki zwracać sobi ' 
kazał z knsy rządowej, nie wiedzin l 
wcale. W sprawie Poppern. zarzuc 1ł 
Stapiński Długoszowi wprost J,hm
stwo. 

Według zeznań samego Pop1 1e
ra dał on Dtugoszowi "15 t .- ię y 
koron, aby Stapiński pośrerin 1 "7'" I w 
pewn(~j sprawie u ministra ~ k:irl 11. 

Z sumy tej Stapiński otrzym.ił od 
Długosza tylko 25 tysięcy i pośr1·· 
dniczył u ministra sl<c1rbu. nie dl' 
Poppera jednak, ale dla Dlugosn i. 
·· Dowiadujemy się więc cornz 
ładniejszych historii, a dowiemy się 
niebawem niewątpliwie jeszcze r.CtG· 

kawszych". Stapiński oświadczył, że 
nie był na zarzuty D~ugoszn. przy
gotowany, skoro jednak zbierze po
trzebne dowody, wystąpi z jeszcze 
sensacyjniejszemi wynurzeniami. 

Koło polskie jest, oczywiście, 
całą kampanją t.ą zgo~sz.one. Wyra· 
ziło wcale niedwuznacznio, zarówno 
St2pińskiemu jak i Długoszowi, nie· 
zadowolenie swoje. 

Następstwem tego było pow· 
tórne podam"'e się Długosza do dy
misji. · 

Niewesoło przedstawia się spra-
D S k P Kto zadał cios Długoszowi!. 

wa ługosz- tapińs i. rzewidzieć nrlED N N F p " · ·. · b ł r. • . · vv E , „ . . rese zaimuJJ 
mozna yo z g':1r!, . ze \\-ynurze~1a się żywo ,„czora'.szym wystąpieniem pre· 
Długosza ua ZJezdzte rzeszowskim 2 esa min:strów i stwierdza, że w sprawiP 
nie przeminą bez odpowiedzi ze stro- ·zakupienia „Codziennego Kurjera Ilustro 
ny Stapińskiego i, że odpowiedź ta wan~go~ zadał o? śrnh :tein~ cio~ ~ługo· 
nie wypadnie zbyt pochlebnie dla s~ow1. Izba posłow stw1erdz1ła, z~ J.est ,to 

. . p . . . . . pierwszy wypadek, aby prezes run11strow 
n;m1stra. rzew1dywama te z1sc1ły udzielił jednemu z członków swego gabi· 
się bardzo rychło. netu ostrego napomnienia. 

Socjaliści wnieśli kilka interpe- Długoaz a Ko.to polskie. 

lacji w tej sprawie i obecnie w par- \\'lEI'EN. W kołach parlamentarnych 
lamencie wiedeńskim odbywa si~ zapewniają. że minister Długosz zaraz p• 
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wieczorem 

pera i operetka Łódzka Wa;~z~;i~;; p; PA~~;;~~" wiecz. „( a" ~:p~~:.k lar . a a Jo~aterowif 
Konstantynowska 16. ~":__-.,.w=--s-:-ob-o':"'""tę.!p_o_p_o7"lu-;"dn-,i--u ..!__---~~,=-,.;T;;:.:a=-r-g-L-n-a--n~v'fJ"o -;;~;;;~:;ł;. zT;;ieT;;ię;--„'B·o~h-=a:-Jtl-:e~r=--=o::w:-1!.· eJ'if' -

Repertuar Swiąteczny "War~za wiaoy w A111er1ce" wiec>. dziewczęta' I wie.z. „T aro na dziewczęta li 

?.njściach w Rzeszowie zloźył listowną rela
cję preze!'lowi ministrów, oświadczając jedno: 
c1esnie, ~e oddaje swoją tekę do dyspozycji. 
Wbrew innym wiadomościom, tw"erd 'I\ rów· 
n ież. że Długosz "czo raj rano , zgło'>i ł po· 
now11ie swoją dymis j ę, a to na skutek u
chwały Koła poJ,..kiego, które nie polfzieliło 
7.dauia komisji parlamentarnej Koła, wyraża· 
ją e ego Dłi;goszowi zaufanie, 

r ymisja Długosza. 

WIEDEN. Potwierdza się wiadomość, 
że Dł11:ros?. zgłosił SWf\ dy misję zaraz po 
zajściath rzesiowskich i ponownie wczoraj 
rn110, Koło µol<>l.ie zażądało jednak odrocze
nia dym-sji z powodu trudności, jakia na· 
stręcza wy~zri k :rn · e następcy. 

Kandydaci do teki minis'tra 

WIEDEi'I. Panuje przeko1..t11uie, że o 
le rządowi ud.i się przep rowndzić swoje 
przedłożenia w drodze konstytucyjr~ei_, to ce
!'arz zamianuje konstytucyjnego m1n1slra dla 
Gali.<"ji, o ile jednak rząd zmu>zony bę Izie 
op1 zeć !'ię na paragr. 14, to ministrem na 
miejsce Długo<;za zostanie urzędnik. W pierw· 
azym wypadku rni11is1rem zostałby rlr. Leo, 
lub Herman, w drugim-Koraczewski. 

Wspomnienie pośmiertne 
o kardynale RAMPOLLI. 

się sekretarz stanu z m1e1sca, stanął nierti· 
chomy, poważny i blady, poczem wyrzlłkł oo 
nac;tępuje: 

Ubolewam że ciężki zamach nczynio· 
uy zo„tał w ~aterji wyborczej na wolność 
kościoła i godność Ko!Egjum świ ~ tego przez 
włanzę świecką i p1otestuję przeciwko t~mu 
energicznie. Co się mnie d~ty~zy, to Ja~o 
osoba skromna i J1iegoclna oswrndczam, ze 
nic więcej zaszczytnego, nic więcej rttdo11ne· 
go spotka.o mnie ponadto nie mog~o. w_ teJ 
uroczystej chwili zapomnieli ua\Vet _naJza· 
wziętsi przeciwnicy jego ur11z wszelkt~h :-
tak wielkim i dumnym wydał był się 11n 
wówczas kardynał R mpol111. Kuudydatura 
przy nMtępnym glosowaniu wz~osł~ j~szcze 
o jeden głos; lecz już ua drugi dz1eu ~ar· 
dynał Sarto wysunął się na cr.oło, a ~krotce 
potem został wybranv p~pieź~m. ~10. n&le· 
ży jednakże sądz'ć, aby Jedynie dz1ęk1 vetu 
AnstrJi ni& został kardynał Rampolla wy
bnrny. 

W tym wypadku aprawdziło się przy
słowie że nikt uia może być dwa razy pa· 
pieżen;~ ." Był on przecież przez Int .ts_-cie 
a 1 ter e a o Leona XIII-go! Przezwyc1ęzyła 
idea, że"' papieżem powinien być kto ś z dy
nastii skromnych, pobożnych księiy. Ram
polłn zaś okazat się zbyt wi elkim dyplomatą. 
Od dni 1 w~ bora wycofał się lrnrdynał Ra~· 
poi! , zupełnie z życi~ dyplornat)"czne~o, uti) 
przyjmował u siebie niko!!:O z W) ~ok1ch dy· 
gn itnrz.r, nie wydawał ob•adów, llłe ~y~ła· 
szał wielkich zdań publicznie. Poradził, Jak 

-o- się zd:ije, pap!ezo-.vi, wybrać na sekretarza 
Ze śmiercią kardyn11ła Rampolli schodzi .kardynała Merry del Val i oddał się odtąd 

z areny świata osobistość historyczna, które. życiu skupionemu, modlitwie i uaukom. l\lie· 
w kron ik ich watykaind;i , h wypełniła niejedną szkauie swoje na irzeciern [1iętrze w Waty· 
c:e k nwą kartę. Czł o wi e k, który stopniowo kanie, po nad mieszkaniem papieża z w in:1ł 
wzbi al się na najwyż s ze ~ zczeble hiernrchji, zupełnie i zamieszkał w pD-łacu, w pobJ ·zu 
ktćry zajmował n11jwyisze ~tnnowi:iko w \Va.· !..on wiktu św. Marty. 
tykanie z11 czasów Leona XIII. ktdry ucho· Kardynał Rampulla, pomimo znacznego 
dził przez tyle lat za jedyne~o kandydata na dochodu, dochodzącego rocz 1ie do sumy 
tron papiEski, a w chwili, gdy właśnie miały 100,000 lirów, pędził życie bar:izo skrom~e. 
ziścić się jego aspiracjP, zostaje •trącony z na]· Wstaw .• ł o godzinie 6-ej . o 7 ej odprawiał 
wyższego piedestału, będąc v.mus?.ony żyć od· mszę św .. o 8-ej spożywał śniad11nie>, zazwy
tąd życiem samot•iikn, zasługuje zaiste, na czaj mleko i kawę. O godztnie 11-ej jadał 
najwięl.sze zainteresow11niP. obiad, składający się z zupy i jednego dania, 

Po śmierri Leona. XIII, Rampolla, jak · wieczorem zaś podawana była znowu kawa 
już p wiedz"eliśrny, był Jednym najwięcej w i mleko. Po południu wyje~rlżał k~rdyn_at 
rachubę branym k:1udydatem na tron papie- na spacer po za miasto, potem odprawJnł wie· 
ski. Z Ż) i ący ch wówczas kardynałów dnżo ezorne modlitwy. Nie było tez w kardyna~a 
było t~kicb, którzy zawdzięczali mu purpurę zwyczaju wyjeżdżać i Rzymu, udawał _on się 
kard) nal~ką da się to powiedzieć o kardyna• tylko dwa uzy do E insiedeln w 1908 I 1909 
łach truncuskich. roku i rnz jeden do Frascati, do umiernjqcPj 

Pod:irns interregnum papieskiego władza matki. Pozostał tam dwa dni, trzeciego dnia, 
papieska sprawowana była przez komisję, porłczas gdy syn odprawiał mszę św. matka 
zlożouą, z trzech najwyżsr,ych dygnitarzy t. j. skonała, Kardynał zlllnc:tł okropnie lecz _do· 
n11jstarszego z kardynałów bi~kupów, 1-ardy· kończył świętego obrr.ą,dhu, pocze.Jl pobiegł 
nalów ks ęży i kardynałów djal;ouów. Po do m11tki, ucałował jej r~c:e i powtarzał za· 
śmierci Leona XIII byli nimi Oreglia, zmar· Iewając się łzami: „Matko, matko moja uko-
ły nietiowno, Ramp„lla i Mucchi. W dzień chana!" 
l sierpnia 1903 roku zebrało się 62 kardy· Samotnoić nastręczała kardynałowi dużo 
nałów, aby dopełnić w cichości wyboru pa• mo~uości do przeprowadzenia głębokich st.u
pieżt1. <łjów, własnym kosztem przeprowadzał bada-

Dzięki sprzyjającemu losowi pierwszym ni~ podziemia bazyliki w Tr!lnstevere, a zdo· 
wyborcą, był Rampolla. Gdy juz głosy opie· byty m!lterjał uporlądkował i wydał ~lu~ 
czętowane znajdowały rię w uri1ie symbolicz- ksusowym wydaniu s licz·1emi reprodukc1am1 
nej, Rampolla przykrył je patyną, potrzą'"al\ł w osobnej książce. Królowa matka chciała 
kilka razy, poczem odczytywał pojedyńczo nabyć to dzieło, lecz zoisbło już wyczerpane, 
znvadnięte glosy. NAzwiRko jego padło 24 księgurz udał się do Rampo!li i wyraził mu 
r11zy, a wygłaszał je Rampolla spokojnie, nie ŻICzeuie byłej królowej. Kardynał po c.hwi· 
zdradzając uajmuieiszego wzruszenia. Wie- li namysłu wziął }edeu egzemplarz i wręcza• 
czarem, tego samego dnia pedło na Rampollę jqc go księgnrzowi, powiedzi·, ł doń: .Ofiaru· 
~9 g·osów i mało brakowało, aby Rarnpolla ję tę książkę Panu, niechaj Pan robi z nią, 
został wybrany papieżem. co mu się podoba•. Kto znał kardynała 

Ale między kardynałami był ksiąze Pu- Ram polle bliżej nie przypuszczałby, aby w 
zyna, biskup krąkowski. kt6ry chował do o- nim krył s!ę ongi groźny i nłebezpier.zny dy· 
statka protest cesarza Austrji. W niedzielę plomata, wróg Austrji i Niem'ec, człowiek 
rano 2 sierpnia postarał się Puzyna o spot- wielkiego serca i wielkiego rozumu oraz nie· 
kanie się oko w oko z Rampollą i wyraził złomnej woli, który przez bibko lat 20 po· 
mu swoje ubolewanie z powodu decyzji Au- trufił otaczać Stolicę świ~tą aureoli\ wielkości 
strji i prosił go zarazem o ppradę. R'lmpolla i światła. 
odpowiPddał mu w krótkich słowach, a~eby 
kierował się własnem sumieniem.• I otóż 
podczas gdy kardyn:,łowie znowu zebrali się 
i przystąpiono do cdczytywania głosów, po· 
wstaje Puzyna, prosi o głos i powiada co 
n11~tę p uje: "U ważum sobie za zaszczyt być 
powołanym do tego zadania, przez rozkaz naj· 
wył.szy prosić J ego · Hrninencję dziekana świę· 
tego kolegj um, a ~E by pod ał oficjalnie do wia
domości w imieniu Jego cesarskiej i apo· 
stohk:ej ~bści Fra nciszka Józ efa, tesarza. 
Austrji krćla \Vc..!UN, że pragnie o n korzy· 
!.'tiić z d. WtlPJ!O 1•1zvwilei11 i zak?ada voto 
c 011tra E1.r11 e1illsri~11m Domiuu1r ~enm, ca r
dinalem ~:'lriauu, 1 Rampolln, de! Tindaro~. 
W.\i1ód grtb-O\H~J c ·"'Y która na tała, podniósł 

Dl a czego kardynał Puzyna PQ· 
stawił veto? 

"Il Giornale d'Ita1ia" omawia 
obszernie sprawę protestu przeciwko 
kandydaturze Rampo1li na tron pa
p eski i mówi, co następuje: cesa rz 
austrjacki powierzył zadanie posta
wien ia protestu, po porozumieni u 
się z gabin etem niemieckim, 8fare
mu k11 ry n.1łowi Gru<:che, lecz ten, 

ze skrupułów sumienia, odmówił ży
czeniu cesarza. Upatrzon0 tedy kar
dynała Puzynę, biskupa krakowskie
go, który był zawziętym wrogiem 
Ro:::ji; i rzeczywiście przyjął on na 
siebie obowiązek postawienia veta 
przeciwko rusofilskiemu sekretarzo
wi stanu. Gdyby n a to veto, był
by dziś papieżem nie Pius X, lecz 
Leon XIV. 

M~j kinemat~[raf. 
„ 

,Redaktory". 

.Kc,misja prasowa w Du· 
mie większością głosów po
stanowiła, że sprzedaż ulicz· 
na gazet ma być zabroniona 
chłopcom w wieku niżej 17 
lat•. 

(z dzienników) 

(Przyszłym złodziejom poświf}Cam.) 

• Kuurjer-po-ranny-ga-ze-ta- dwie· 
ko-piej I, i! Zla·be-Iom-wy-gra-uy-za-d wi?·k~· 
pij-kil \Viel-ga-ka-ta Rll'O·fl ·na-ko- lei· WJ· 
deń-<ild! Na· pad- ban· dy-tów-za-dwie-ko· 
pij-ki!. .. 

Kochllny mały rodsimy gamenie, ur
wis'e, i..tóry zaciągasz się u1edopałk mi 
papierosów i klniesz, jak w nocy ze snu 
zbudzour farmaceuta, 

p 1sierbie wielkiego miasta, zepsuty 
jego wyz ' ew·1mi ~ewnętrznie, a w duszy 
czysty i dzir>lny, odwałny i sprytny, pra· 
cowicie ru'!l1liwy i brzęczący jak pszczół
ka - kocham <"ię! 

Kod1 ,1m twój głos ochrypły od wo
łania, kiedy z pliką gazet pod pachą wy
biegasz z ekspedycji i myśli moje, w sze
reg czarnych z:iaczków zaklęte roznosisz 
po mieście, zachwalflsz i rmuezasz do czy· 
tania po polsku trch, którzy bez mowy 
ojczystej obejść się potrafią, jak dzicy bez 
mydŁa . „ 

Jak mrówka uwijasz się śród fali 
skł bionej p'rzechod 1i61v, drepcząc booemi 
opuchłemi nożynami po zmarzłem błocie, 
po śniegu, po brukowych wybojach; tram· 
wajów, dorożek się czepiasz - odważny, z 
szelmuwsklm uśmiechem na nstach, od 
krzyku spiecwnych. 

I niesiesz słowo, niesiesz wieać ze 
ś°"iata 0 z1.-dwie-\;o-pij·ki" 1 czasem natręt· 
ny, ale częściej oczekiwany niecierpliwie, 
-mój mały kolego • pośredniku. 

Kocham cię za to, .i»k własnego sy
na, ciebie Józek, - choć wiem, że palisz 
papierosy, - ciebie Franek, - choć wiem, 
że z11robione kopie ,ki przegrywaE!Z czasem 
w orła - reszkę,-a przedewRzystkiem was, 
Olki, Kaźki i Felki - bo wiem na~ewno, 
że z groszowych waszych zarobkow po
magacie matkom, co już pr1 ć • bez rema
ty z" nie mogą „tak tyle", ojcom, co na 
fircentag mają po 26 złotych a ośm "bez
dennych" żołądków wyżywić i przyodziać 
z tego muszą„. 

Wiem, wiem - są między wami ta· 
kie małe ośmioletnie pędraki, śmiesznie 
opatulone w matczyn watowany kaftan 
(niepotrzebny - przy balii. i tak się czło 
wiek spoci jak ruda mysz!), w tatulowej 
czapie, co aż na uszy odmrożone spada.
"redaktorami" zwą ich goście w Ji:awiar
niach i barach, dowcipkuifl z nimi i bawią 
się doskonale .redachtorskim" konce1 tem 
- ale mkomu na IDJ"Śl nie przyjdzie, że 
taki brzdąc mizerny i wiecmie głodllj -
to mały bohater. 

Nikt nie wie. z jakim stoicyzmem 
mija• siedmioletni Wacek, .F'erdek lub Jęd· 
rek ośw ieUone wystawy z łakociami, z 
serdelkami, bułk 1mi, które tak nęcą .•. 

Oh, wie on zbył dobrze, z j~kiem 
upragnientem tam, n~ Chojuach, na Bału
tach, na Mani, w nizkich suterenach głod
na ,f>imiija" czeka na zarobek "żywiciela 
r odz iny" •.. 

Wiecio co pędraki? Bd em naiwny, 
głu p i. . . Koch 1ją,c ';';as, myślałe m zawsze , 
ż e k iedyś lud·óska pozn :i; ą się na w n.s i 
małym, •·ożytecznym gn ł1zkom. „pąc zyc z
kom " naszej nowoeze;;nej ku ltury, w <I zi e· 
cióstwie ju~ szkol i} życ i a :-:. hartowany m, 

odwdzięczą się godnie: wybudnjl} dla was 
szkoły, w których kształcić się b~dą na 
dzielnych ludzi, na Edisonów polskich, ta
cy właśnie jak on - byli „gazeciarze•„. 

Naiwny byłem! ... 
Bo oto grono takich poważnych ludzi, 

zakłopotanych przedshwicieli ludności, gro 
no panów posłów w tej samej Dumie, któ 
rej "pracami" pełne są szpalty waszego 

towaru" - oni myśl11 o was inaczej. 
n Prawdopodobnie dokuczyliście niejed
nemu z nieb. Może którego udeptaliście 
w ulubiony odcisk, może któremu o k:opi_ej
kę zamało wydaliście reszty, sprzedając 
gazetę? Może przeszkadzaliście swym 
śpiewnym nieustannym krzykiem "dumać• 
11ad nowym .nkonoprojekiem•?... . 

Postanowili was wytępićf Tak, J0d· 
nem pociągnięciem pióra na protokule ze· 
brania.„ 

Nie będziecie już wołać: • Wiel-ga·wia.· 
do·mość-za-dwie·kopij-kil• 

Na to trzeba b~dzie mie~ 17 skończo· 
nych lat i pozwoleni? od g_ul>ernatora. • 

A więc... bywa) zdrow holenderski 
śledziu! Adju Fruziu! Fajrant się robi na 
amen z wasztł robotą!... • 

Dziś jeszcze, sprLedająo gazety, w kto
rych „stoi" ten wyrok na was,-nic o tem 
nie wiecie, ale później.„ 

Później. kiedy pan ,stojący" na roga 
będzie was scigał, sptłniając tylko. pośred· 
nio poa~nowienie komisji prasowe) w Du
mie, zrozumiecie bardzo „dobitnid" „dot• 
kliwie•, co to jesi ,,nielzia''. 

Co wtedy poci.niecie? .•• 
Hm„. może się i domyślam! Ale .•• 

proszę was-nie dajcie się nigdy przyłapać 
na ulicy przy wyrywaniu damom toreb~k, 
mufek, poi tmonetek, bo gdsbym w kNmce 
drobnych kradzieży musiał żbyt często na
potykać wasze n11zwiska,-Józki, F anki i · 
J1;:drki-musialbym si~ rumienić za byłych 
kolegów-" redaktorów", a bardziej jeszc111 
ia nich, za tych poważnych .panów z ko· 
misji„ ••• 

Oncle Thom. 

Ze świata. 
(-) Mówiący film-kinetofon. 

W Adrniralstheater w Berlinie dano pierwsza 
przedstawienie „mówiącego filmu•, nowego 
wyn!llazku Ediso.ra. 

Edison od dh1żiuego cz-asu pracował nad 
tem, aby rncl!ome obra1n przeksitałci_ć ró~
nooześnie na mówią.ce przez połącze111em k1· 
nematografu z fonografem. Po wieloletnich 
mozolnych doświadczeniach wynalazł aparat, 
odbierająuy obrazy i głosy. Nazwał go ki· 
netofonem. Kinetofon wraźliwy jesł na świat· 
ło i głosy n11wet z oddalenia. 12 metrów, 
Z11.w1:1e wiernie uddaje i obraz i głos. 

Przedstawienie próbne wywarło wielkie 
wrażenie. SLwierdzono jednak, te ap:uał 
nie jest jeszcze saezytem doskonałości, bo od 
czasu do czasu przesz1'.adzają samery. Mi~· 
dzy innerni dano pierw11zy akt opery „Fra 
Di.avolo•. 

(-) Skazany wiełoże~ca. Wie~
kle wrażenie wywolało w Londynie skazame 
angiel11kiego inspektora rządowego Chamen• 
ea n11 1 lat więzienia za bigamię czyli po
dwójne małżeństwo. 

Chamens •dał się z polecenia swego 
rządu na wyspy Fidżi na Oeeanie Spokojnym, 
ł tam się zakochał w pewnej młodej dziew· 
esynie. t:ltąd nadesłał żonie swej w Loudy• 
nie telegram ze zmyślonym podpisem, w k tó• 
rym sam donosił, jakoby b}'ł zmarł nagle. 
Żona orawcnrHa przypsdkuwo dowiedziała si~ 
o ezyriie m~ża i sprawo prudłożyła proku· 
ra.torowi. 

Informacje. 
łanlłarmerja a poUCja, 

Wo bee teg'l, że komisja Dum}' 
państwowej uznała za pożadn.ne ska· 
sowanie· korpubu żandarmów, depar
tament pol icji opracował rnemorjał, 
wyja :3i. iający, i~ żandarmerj a , znaj. 
dując a się zawsze na s traży obo
wiązku i h'1 n J l'U wojsko wego ze 
względu na swó j skład o sobisty nie 
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może być. porównywana do policji 
ogólnej. 

N•w' projekt prawa ubezpieczenia• 
w ego. 

Ministerjum handlu i przemysłu 
zamierza opracować no„-vy projekt 
prawa o ubezpieczeniu rob1 tników 
na wypadek stnrości i kalectwa. 

Projekt opracowany za czasów 
ministra Fiłosofowa uważany jest dziś 
~a zbyt radykalny. 

Informacje polityczne. 
Soc:jalliici a au~trjacłc.i następca 

tronu. 

WIEDEN'. Przy zagajeniu positJdzenia 
ir•y ffl~eli;:kiej ?Hr&JJ ałek ćl~.Si1Wilster wypu
wied:daił życzenia izby 11 powodu 50 letuich 
ued1r:i1.1 nast„rcy tronu. Pny \'Mtępnych i:ło
" ub j~{l:O całn iiba powiotała, także soeja· 
liśei, :którzy widoCZfłie nie wiedzieli o co 
ahod~i. Niiale lwowflki -p8aeł soo. dr. Dia• 
aaot zawoł11ł: .•iadać, to n„ nio nie obcho
d11i •.Bo tj11li ści o puicili salę, p<Jtostali usied '.i 
na. ławy. Po tym wypadh ro.afnł roipocz-ęli 
IWI\ obstrukcję. Pierwuy foh. mÓllf'Oft dr. Bu
d1ynewski mi&l umiar IW(t{)I prz001Ówieuit:m 
wypełnić cMle posiedzenie, którB ir\nĆ minło 
tylko d<> godainy 3 ze waględs D• obrady 
d aleę:nej i. 

Juanszikaj o położeaiu w C1tinaoh„ 

LONDYN. W ro~mowi9 z zast~pcą 
:Reutera pre~ydent Juanuikaj wypowiedzioł 
BiQ e położe,1'u p<>Htyca„m i fin:.msowem 
Chin. Zdaniem jego polołenie uprawnia do 
jakoajlepszych nad11iei, 

System pllrla•~nta.rny pod lrnżdym 
warunkiem w Chinach btdzie [utrzymany. 

Obecnie nadeszła chwila aby oddać 
rewizji taryfę celn„ i cła poliwyłUJĆ. C "ey 
nnóeiły się joł w iei aprawi1t do mocanłw. 

Wystąpienie Staplkkiego. 

WIEDEN. Na posiedzalli11 stronnictwa 
lud-owego w izbie poaelak:iei wiedeńskiej U· 
lłhwnlono następującą rezolucj~: Klnb ludow• 
.;Ów nie uznaje nchw&ły rady głównej stron· 
nictwa wyklucHifłCej ministra Długosza. 
lllub dziękuje Długoszowi żs odsłonił niemo· 
ralne i szkodząoe 111dowi iopra..wki Stl.pińsrde-

o. Klub postanawill, ponieważ Stapiński do• 
puścił się czynów hańbi!\CJCh i zdradził in· 
<!lresy ludu oraPJ jedność partj1, wykluczyć 
.apii\skiPgo ze swego łona. Za Stapińskim 
świadczyło się tylko kilku jego śoiślejszycb 

. wolenników i W,'filtąpiło z klubu. 

Informacje hand owe. 
Niewypłacalnoś6 na 5 miQonów. 

Z Taszl:ientu donoSJ11t do .Komersanta", 
Żt! zawiE:-s ' ła W)' płaty jedna li' najstarszych 
firm handlowych, prowadZ!\Ca import herba· 
ty oraz wielki handel bawełnl\, lucern!\ i to· 
Narlimi perskimi „Braoia Rjuajewy•, posia· 
faj14ca SI-' e domy w Tissd::ieocie, Samarkan• 
dzie i StarPj Urgenezy. Pasywa wynoszą 
~ górą 5,000,000 rubli. 

Niewypłacalnośe aa rynku Manu• 
fakł-n•m. 

Zawiesiły wypłaty v.g •• Kom.• następu
jące firmy manufe.khm;we, 11 któremi Łódź 
była w stosunkach handlowych: 

Panin i S-ka, Połtawa, pas. 300 tys. 
rubli. 

W. Gerszojg i Syn, Połtawa, pas. 150 
tys. rb. 

Aron Bedoiski, Kiszyniów, pas. 50 tye. 
'Ubli. 

m łodzkie TowQ wzajem. kredytu. 

Cvrkularzem zawiadamia że skład władz 
•row., n·a mocy postanowienia nadzwyozajne· 
go ogólnego zebrania z dnia 3 grudnia 1913 
jest obecnie nastlilpujący: 

Rada pp.: I. A. Grossleił, prezes, Otto 
Bernharrlt, vice-preses, A. Dobranicki, J. H. 
1rawe, Z. Herman, Maks Jaknbowioz, J. Ro
lental, A. J. Salamanowicz, St. Stegman. 

Zarząd: pp. Cb. A. Trunk, prl!zes, J. I. 
·1ewstein, vice-prezes, Salomon Heiman, dy
rektor. 

Podpisy dwu z powyższych panów lub 
·e~ jednego z nich łl\CZnie z podpisami pp. 
'Iermana Tygiera tkontrole.ra) i S. Glicen· 
1teina, kasjera, SI\ obowiqzujl\cymi dla To· 
warzysłwa. 

Riew,płacalnoś6 w Cesarstwie. 

~Komersaot• donosi o następuj!lcyoh 
faktach niewypłacalnQśei: 

Dom handlowy Beklemiszew i Pribyłow 
RosłcSw nad D.-pasywa 300,000 rb. 
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Mirchamirtow, Andiżan - 225.000 rb. 
G. S. Prihlotin, Błagov.:iesze{1sk 

200,000 rb. 
M. W. Trumin, Charków- 200,000 rb. 

Z Cesarstwa. 
+ Zagadkowy wypadek w pociągu. 

W P " t.ersbnre:u otrzymRno wiadomość o zn
gndkowPj st!'?:,t> laninie w pncingu poP7towym, 
który ,, yszerH w sobotę z Petershnn~a do 
Warsz·1wy. Około Vl-'ilna w wagoniP poczto· 
wym li rr ędni k pO<'ztowy. Gałlrnwski. z 1'1111 ił 1·ięż
ko kolegę sw1:go, Korolkowa. Korolkow _le· 
zy "" sv.pit11lu w Wilnie. Gałkowski 2ostał 
a~l:S>tDw;o n.Y. D;!.J e 011 zp;·nunin chwiejne. + Pożar w banku. W soholę zrana w 
gmadiu bauku dyskoutowo-pożyczkowego ua 
Ne .- s];:m Pro~pekcie w Petershurgu \\)buch· 
n!J.ł poż:i r. Zi>brn 'y ~ię tłumy pub} iezno~ci. 
Po długich usiłovrnniiirh straży, ogień stłu· 
iuiono, Akty banku i ka~itały Sil nienaru
szone. 

-
Z Litwy i Ru~i. 

O · Kolej Szepetówka - Złobin. To· 
warzystwo kolei Podolski-ej, którn nieda
wno otrzymało konces'ę na budowę linii 
on Szepetówki do Złobina, zawarło z ko· 
lejami Poleską i Południowo - Zachorlniemi 
urno"'"Q w Rprawie przeprowndzenia pomie· 
nionej kolei przez stacje Mozyrz i Koro· 
steii. 

O Odznaczenie. Z Witebska dono-
13zą: pan Kon«tauty Zmigroclzk.i, dyrektor 
Muzeum Naridowego polskiego w Rapper· 
swiln, mianowany został członkiem hono
ro\Yym witebskiej archhrnlnej Immisji w 
uznaniu zaslui?:. jakie dla komis-ji tej poło
zy} na st:I.eowisku kustosza muzeum cer
kiewnego i witebskiego gub. ogólnego. 

O Odmowa. Guoorrrator groclzień· 
ski odmówił Lidze dt> walL.i z gruźlicą po
zwolenia na otwaieie oddziału w Białym
stoku. 

Z Królestwa. 
§ Cwie uchwały. Na mocy 11chwa· 

ły w p:uaf1i Mniów, w pow. ltieleckim, otwo
nono szkoły w Mniowie i w Krasnej, Otwo
rz' nt\ zaś uiedawno karczmę we wsi Krasna, 
równieź na mocy uchwały gromadzkiej ska· 
sowa no, 

§ Drobny kredyt. Zatwierdzont\ 
została ustawa drugiego kieleckiego Towarzy
stwa pożyczkowo-oszczęd n ości owego. Czyn
nosc1 Towarzystwa rozciąg 1ją sie tylko na 
Kielce. 

Z Warszawy. 
(:) Z Tow. opieki nad WY• 

chodźcami. Bi1no Tow11rzystwa opieki 
nad wychodźcami w War1:1zawif.\ od 4-ego 
styczuia 1914 roku mieścić się będzie przy 
ul. Chmielnoj n 10, zamiast jak dotych
czas przy ul, Erywańskiej N2 2. 

Działalność Towarzystwa, jak stwier· 
dza zarząd tegoż pomimo braku zaintereso
wania i poparcia ze strony społeczeństwa, 
rozrzerzyła się znacznie. 

W porównaniu z rokiem ubiegłym 
ilość udzielonych informacji wzrosła dwu
krotnie; liczba zaś emigrantów, jadących 
za pośrednictwem Towarzystwa-cztero· 
krotnie. 

(:) Dzie.nn ik polski. Pod powyższym 
tytułem zaczął w Warszawie wychodzić 
nowy dziennik, który rozsyłany jest wszy· 
stkirn rrenumeratorJm zawieszonego na 
czas do roztrzyguięcia dochodzenia sądo
we30, .Kurjera Polskiego". 

Z sąsiedztwa. 
X Kary administracyjne. 

(c) Gubernator piotrkowski skazał admini· 
stracyjnie: mieFzkańca gminy Rudogoszcz, 
Ja1a Przybylskiego- i mieszkańców wsi Zdro· 
wie,t"gmiuy Brus, Feliksa Sfenborowskiego, 
za rozprawy nożowe, pierwszego na 1, a 
drugiego na 3 mies. aresztu oraz mieszkańca 
gminy lzbiou, pow. kolskiego, Józefa Kowal• 
skiego, za noszenie laski z ukrytym pośrod
kuDpręlem ~elaznym, na zapłacenie 25 rb. 
lub 2 tygodnie aresztu. 

X Echa odpartego napadu. 
(c) Przed kilkunastu dniami, późnym wieozo· 
rem, jak to już donosiliśmy - do zagrody 
Franciszka Błaszczyka we wsi Sokołowie, 
gminy Nakielnica, w pow. łódzkim, zaczęli 
dobljaó się rabusie. Usłyszaws17 to B. twy• 
biegł na pod órze i saczllł wzywad pomocy, 
a jednoeześnie ugodlił Jedneco • napotka-

nych no past n ików jt1ki mś ostrem narzędziem 
rHniąc eo p,··1\ :>żuie w czoło. \Vówczłls zra
niouy złoczyńca rzucił się na B. ze ~z;•ad· 
Iem i porani 1 §.O tak iż był on hlizki śmiar
r.i. Spotka.wszy się z oporem i bo~ąc się wi· 
dot znie pom«Jcy nai:acluiętemu złoczyńcy 
zb"egli. 

Poszuk'wnniem rabusiów, nr,rócz straży 
zi„mskiej 1 owiatowej zajęła się też polioia 
2gie; ska, króra onegdaj aresztowała w tej 
s1 r wie, 7amies ·1 kałfgo w ZgiPrzu przy ulicy 
P1 lnej nr. 16, J1111a Bi ' ńkow,-k:ego. Jak kol· 
w'ek B. nie przy u.lje się do udziału w na· 
p::id7.i4ł, to jednak nie zabllźnirrn:-l jeszcv' ra· 
nri, jaką ma na !'Zole, oraz inne wsi.azówki 
dowodzą, że jec;t on jednym z poszukiwa11ych 
złoczyńców. Wchec tP.go osadzono go w wię-
.tieuiu. 

Wstrząsająca tra?:edja miłosna, której 
bohnterern jest dawn:Pjszy ulubieniec pu.
bliczności his7.p11ńsk ej, 1rnrgromca byków w 
zapasach C\ rkowyc·h, Angelo Garcia Padilla, 
rozezrała się w jednym z pierwszorzędnych 
hoteli w Madry~ie. 

Krótko potem, gdy para kochanków uda· 
ła się do sweizo riokoju w hotP] u, usłyszała 
służba odgłos strzałów, Słuiba rozbiła zam
knięte na klncii; drzwi i wpadła do pokoju, 
gdzie P11dillę znaleziono nieżywego na po• 
dłodze, broczącee:o jeszo·~e krwią, a obok nie· 
go, pł~CZ!\C gorzko, klęczała jakaś młoda da· 
ma niezwykłej piękności. 

Gdy przyszła nieco do siebie, opowie
działa w urywanych Rłowach następującą hi· 
storję: Padilla wezwał ją do podpisania ja
kiegoś cyrografu, "° którym 5twierr1za, że ona 
sama, na jego żądanie, go zastrzeliła. Uwa
żała to za iart i odmówiła Jego żądimiu. Pa· 
dilla dobył tP.dy rewolweru i przyłożył go jaj 
do piersi. Padła przed nim na kolana i 
prosiła gn, aby jej darował życie. Wkońcu 
PadiJla s1rzeliłsobie w skroń a jipostawil w 
spokoją. Padilla liczył 42 lata życia i byl 
żonat\·. 

Okazało s'ę, że umknął z więzienia w 
Lima, poprzeduio zamordowawszy je<lnego 
z więźniów. Młoda dziewczyna. którt\ przy 
nim znaleziono w hotelu, na.leży do jedne) 
z najza.cniejszych rodzin w Madrycie. 

Nowy skandal. 

Skład fortepianów, pianin Chodkowskieg1 
Mikoła,ewska 25. Telefon 24-55. 

Ceny najniższe na raty. ó3-8 

rzała wprowadzić do handlu. Na płytach 
dokładnie można rozróżnić głos kcmendy 
oficera, warczenie dobo·sza itp. Na wnio· 
sek komendy wojskowej policja skonfisko· 
wa.ta pł) ty. a sąd konfiskatę zatwier· 
dził. Komenda wojskowa oprócz tego za· 
mierza stawić wniosek o sądowe ukaranie 
firmy Ż<l rzekomą obrazę oficerów przez 
rozpowszechnianie tyoh płyt. 

Rosjanie w Persji. 

TEHERAN. (P.) Z racji imienin Jego 
Cesarskiej Mości Najjaśniejszego Pana w 
mi~ji rosyjskiej złożyło wizytę całe ciało dy· 
plomatyczne i nie widziana do~ychczas ilośd 
urzęrników perskich, 

PrzylPgłe ulice do misji były tak za. 
pobane ludnośoią i pojazdami, ie wiele oeób 
zmuszouyeh było zadowolió sie wysłaniem 
pozdrowień piśmiennych, nie mogąc się do• 
stać do gmachu misji. Takie nadzwyczajne 
powodzeuie rosjan w Persji wywołało wiele 
komentarzy. 

Pod~ższenie żołda. 

PARYŻ. Rządowy projekt podwyższa· 
nia żołdu oficerom i ś:>łnierzom spotkał slę 
na wczorajszem posiedzeniu izby deputowa· 
nych z ostrą krytykll Jauresa, który dowo· 
diił, że nie czas powiększaó wydatki, kiedy 
budżet francuski wykazuje tak wielki defi· 

· cyt. Minister \qojny gorąco bronił projektu. 
Izba nio podzieliła wywodow Jauresa i 
projekt prz.v.jęła. 

PARYŻ. .Journal de Debats• donosi, te 
wiadomość, jakoby Rosja miała zażf.\daóJ od 
Turcji pewnych rekompensat wzamian za nie-. 
spueciwianie się niemieckiej misji wojskowej, 
jest bezpodstawna, gdyż w tal..im razie po• 
wiadomilaby o tern swych sprzymierzeńców, 
czego jednak, jak kategorycznie stwierdzą 
dziennik, dotychczas nie uozyniła. 

Ukońc:zony strajk. 

LONDYN. Z Nowej Zelandji donoszą, 
że po dwumiesięcznym trwanin zakoiiezył 
się tam wczoraj strajk marynarsy. Wszyscy 
marynarze i robotllicy w Valliugton powrócili 
do pracy. 

Oświadczenie Asquitha. 
LONDYN. Premjer angielski, lord Asquitb, 

oświadczył deputacji stronnictwa liberalnego, 
która złożyła protest pr;eciw zbyt wygóro· 
wanym i rosnącym, coraz bardziej wydatkom 
na flotę, że: stosunki pomiędzy Angłjt\ a 
Nie:nca111i aą obecnie tak dobre, że lepszy111! 

Odkrycia nad~wy:czajnego, nlesłycha- nigdy nie były; wszystkie kwestje sporntJ po
nego w swym cymzm1e, dokonano w tych mi~dzy obydwoma mocarstwami zostały we· 
dniach w Kijowie. dle możności usunięte. 

Oto ni mniej ni więcej tylko policja · STRASBURG. Podczas rozważaaia 
tamtejsza stwierdzila istnienie organizacji sprawy Forstnera, pułkownik pulku w Sa· 
handlu mężczyznami, jako żywym to- verne, zeznał, iż polecił oficerom nie po· 
warem. zwalać na żadne objawy braku szacunku 

Nie chce się wręcz wierzy<\ aby coś dla wojska. Forstnerowi rozkaza! on uciec 
podobnego dziać się mogło w XX wieku, siEl w razie potrzeby do użycia broni, zaś 
lecz niestety, fnkt pozostaje faktem. zalodzi'! - w razie potrzeby, działać rów-

Pisma rosyjskie podają szr.zrgóły prze· nież bMnią. 
rażające o odkryciu tego ohydnego i po· Delcasse w misji specjalnej, 
twornego procederu, który staje się podo· PARYŻ. Bawiący tu ambasador fran 
bno już rentowniejszym od handlu kobie· cuski w Petersburgu, Delcasse oświRdczył 
tarni. dziennikarzom, że w najbliższych dniach 

Organizacja pozostawała w ścisłych powraca do· Petersburga, lecz tylko na kró
bardzo stosunka('h z wszystkiemi wielkie· tki cz11 s, gdyż urząd swój piastował tylko 
mi miastami w Europie. chwilowo, mając specjalna misję do speł· 

Klijentelę nabywczą organizacji sta· nienia. 
nowiły przeważnie osobistości z wyższych 
kół towarzyskich i osoby bardzo iamo-
żne. 

Agenci organizacji, a właściwie poła· 
wiac~e towaru, zajmowali się głównie de· 
prawowaniem młodzieży męskiej, którą 
obdarzali pieniędzmi i obiecywali wybitne 
stanowiska. 

Ofiary swe organizacja wysyłała do 
Petersburga, Paryża i Berlina, a nawet 
do Londynu. 

Policja w związku z odkryciem za 
rządziła szereg rewizji u bardziej zna· 
nych osobistości z kół towarzyskich, oelem 
zdobycia dalszych szczegółów tego han· 
dlu. 

Rewizje dały wyniki nadspodziewane. 
Natrafiono na olbrzymią korespondencję. 
Ustalon0, że organizacja rozporządzała zna· 
cznemi środkami materjnlnem. Klijenteli 
swej organizacji, ofiarując owar, uprzednio 
przesyłała jego podobizny fotograf!czne. 
W ręce władt wpadło mnóstwo fotografji 
i kart wizytowych. 

Ostatnia poczta~ 

Teatr, muzyka i sztuka. 
Opera i operetka łódzka Konstanty• 

nowska 16. 

Opera i operetka przy ul. Konstantyno• 
wskiej zapowiada na święta repertuar uast~
pUjt\cy: 

W pierwszy dzień świąt t. j. w czwar· 
tek po południu o godzinie 3·ej m. 15 po 
cenach :.miżonycµ, dany będzie arcywesoły 
wodewil w 4 aktach z muzyką, Krntzery p. 
t •• Warszawiacy w Ameryce•. 

Wieczorem, iaws~e mile ałuobana ope• 
retka Lehara .Ewa•, która cieszy aię stałem 
powodzeniem z p. Horbowekq w roli tytu• 
łowPj. • 

W drugi dzień ŚWif\t t. j. w piątek po 
południu po ceMeh sn12onycb, daną b~dzie 
melodyjna operetka "Czar walca•. 

Wier.zerem po raz pierwszy głośna ope
retka p. t. • Bohaterowie". 

W sobotę po połurtniu po cenach najnił· 
szych, miejsca od 1 O do 40 kop.,' dany będzie 
wodewil w 4 aktach • Warszawiacy w Ame• 

Saverne w gramofonie. ryce•. 
FUANKFURT n. M. Pewna firma gra- Wieczorem, po raz pierwszy głośn11 no-

mofonows, jak donosi ze Strassburga •waść bie~!\Cego sezonu, operetka p. t. „ Targ 
„Frankf. Ztg.•, dokonała w czaie zaburz<o>ń na dziewczęta" z głośnym i obecnie najmo• 
w Zabern kilka zdjęć najważniejszych ze dniejszym tańcem „'rango•, w wykonaniu p. 
1cen na pł1ty- gramofonowe. które zamie· Rogińskiej i SzczawińQkiego, którzy tani11 
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t4111 studjowali ti p. Kuryły, reiyser~ baletu 
teatrów warsz11wskich. Nowe wspr:u1ałe ko-
atjumy i dekoracje dopełnią. całości. . 

W niedzielę po południu po cenach znl· 
łonych „Bohnterowie•. . 

Wiecior m po raz drugi „Targ na dz1ew• 
or.ętaM. 

Teatr Polski. 

W poniedziałek, wtorek i ~rodę przed• 
1ttiwień n ie l'ędzie. 

Repertuar świąteczny. We o~wartek 
p!> pOhHIUiU ,O godzi1de 3-ej po raz pierwszy 
witłlCP efektowna sztuka, n'\ tle ~tusunków 
rohntniczych p. t. „Zły duch• w .5 aktach 
Kośmińsk'egO' wieczorem piękna polska na· 

' . K rodowa komedja ze śpie~·ami i t a ńcami • rn· 
lrnwiacy i Górale". 

W piątek po połudn'u .zarzaro 1:rnne ko· 
ło" wsplłuiała sztuka w 5 aktach L. Rydla; 
wieczorem arcydzieło w 6 al-tach Rostanda 
.orlę". 

W sobotę po południu „Zły dul'h" rntu· 
Im w 5 aktach na tle btosunków robotniczych; 
wieczorem • Krakowiacy i Górale", narodowa 
sztuka ze śpiewami i tfnicami. 

W niedzielę po południu po raz pierw
szy głofoa sttuka w ó aktach H. Sienkiewi
cza p. t. "OgniPm i m1eczem"; wiec~orem 
arcydzieło w 6 aktgch Rostar.da „Or!~". Bi
lety na wszystkie przedt:!tawiełlia sprzedają 
si~ w cukierni W-go Ulrichsą od 10-ej do 
l·ej w południe. 

Kalendarzyk. 
Dziś Herona M. 
Jutro Wiktorji P. 
Imiona słowiańskie1 dziś Drogomira 

Jutro Sławomira 
W schód słońca o g. 8 m 10 
Zachód • • 3 • 4_? 
Długość dnia " 7 • Bo 

Stan pogodr.-Podług obserwllcji opty
ka R. Rittera, ul. Piotrkowska. )."q 8f>. 
'TERMOMETR: Rano o g. 8. 30 ciepła. 

• „ Połndn. o g. 12 ól • 
Wczoraj o g. 8 w. 2~ 

Yini'mum ''i ciepła BARO- 749 naJni~~j_°'752 
Maximum 5 „ METR: naJWyzeJ -

llygrometr 68~ wilgoci. 
Teatr Polski. We czwartek .Zły dnch• 

wiecz .• Krakowiacy i górale" w piątek po poł. 
Zaczarowane koło" wieczorem .Orlę• w sobo· 

tq po południu .Zły dnch • wieczorem "K!ako
wiacy i gór•·le" w niedzielę po poł. "Ogmem i 
mieczem" wieczorem .Orlę" 

Operetka łódzka. W czwartek po 
pot. • Warszawiacy w .Ameryce• :'ec~urem 
• Ewa" w piątek po pot .Czar walca wieczo
rem .Bohaterowie" w su bot~ po poł. „ Warsza
wiacy w .A.me }'ce• wieczorem .Targ na dzie.w· 
a~ta. w niedzielę po poł. .Bonaterow1e• 
wieczorem .Targ· na dziewczElta" 

Bibljołeka Stebelsll:ich. (Mikotajew• 
ka 59) otwarta codziennie od g. 6-ej do 8-ej 
wieczorem, w niedziele i święta od 1-ej do 
3-ej pp. 

Czytelnia pism Tow, „Wiedza". 
Piotrkowska 108), otwarta od g. 6 po poł. do 
JO wiecz., a w niedziele i święta od godz. 10-ej 
rano do godz. 10-ej wiecz. 

Muzeum nauki i sztuki• (Piotrkow
'\kl\ nr 91). Otwarte jest od 4-ej po południu 
do 10-ej wiecz., a w święta i niedziele od 12 
rano dolO wiec· 

KRONIKA. 
W sprawie gmachu sądu okrego• 

w ego. 
(k) Przybył do Łodzi prezes piutkow· 

skiego sądu okręgowego p. Wołkow w 
celu obejrzenia gmc..chu, przeznaczonego 
pł'zez miasto na lokal tymczasowy dla łódz· 
kiego sądu okręgowego. 

W związku z tym przyjazdem prezy. 
dent miast11. zwolal do magistratu zebranie 
radnych w celu wsrólnego omówienia 
sprawy wyboru placu pod ewentualną bu· 
dowę spocjalneg.o gmachu dla s11du. 

Jeden z projektowanych placów obaj· 
rzy komisja wraz z p. prezesem. 
Zniesienie postu w dz. św. Szczepana. 

Na mocy ogólnego prawa kościelne· 
go o postach udzieloną jest ogólna dyspen 
sa od pokarmów mięsnych w uroczystość 
św. ~ze.aepann, przypadaj&cą w r. b. w 
dzień piątkowy. 

Jasełka. 

Wczoraj odbyła si~ generalna próba 
z wystawionej przez Towarzystwo śpiewa· 
cze im. Moniuszki Jagełki w teatrze "Ska· 
la" przy ul. Cegielnianej N2 18. 

Towarnystwo nie szczędziło trudów, 
pracy i nakładu materjanego, l:;y wysta· 
wie sztulrę tę należycie i zabiegi te, dzię· 
ki gorliwej pracy reżyserji, jak również i 
samych wykonawców zostały uwieńczon~ 
mpel nie pomyślnym rezultatem. Nadmie
:iić należy, iż oprócz wykonawców w licz 
łie 60 osób, przyjmuje również współu· 
łaiał ehór dziecinny Towar.zys.twa. 

NOWA GAZETA LCDZKA•-22 Grudnia r. 1913 Nr. 101. 

Pierwsze dwa pl'zedstawienia odbędlł 
się w pierwszy i drugi dzie.ń świąt w t~
atrze "Skala" i rozpoczną się punktualme 
o O'Od z. 3-Pj po poł. 0 

Bilety w dzień przedstawtenla naby· 
wać można w kasie teatru od godz. 10 
rano do końca przedstawienia. 

Z Tow. Przrszłołó. 
Sprawoziiante z wozorajszqi;o zebrania 

Tow. Przyszłośó i streszczenie re~eratn, od· 
czytanego przez p. Wł. Skawrou1eka, poda
my w jutrzejszym numerze "GRzety". 

Przedwrborcze zebranie. 
Onegdflj w lokalu źy.d. Tow. dobro· 

czynności przy ul. ZRchodnieJ M 20 odb~· 
ło się zebranie przedwyborcze w spra.w1e 
nadchodzących wybrró.v członl,ów łodz· 
kiego dozoru bóźnicznego. . 

Uchwalono dyrektywy dln. rrzyszłe1 
działa! nośl'i nowego dozoru bóźnicznego, 
mianowicie: Utworzyć nową żydowską. ko
misję szkolną która otoczy swą o;neką 
żydowskie szkoły religijne (ched.e~y). ele· 
mentame oraz zawodowe rzem1esl111cze; 
uregulow?ć rozkład etntu szkolneg?; przy
s.-iieszyć budowę szpitala żydowskiego na 
600 osób. Listy kandydatów nie utworzo· 
no. lecz wybrano w tym celu ko'llisję do 
której weszło 18 osób. 

Pozwolenia na broń. 
Z dniem 13 stycznia bilety wydane na 

prawo posifldania broni palnej w r. b. tracą 
swą moc wóbec czego osoby ChC'ące korzy· 
stHĆ z t~goż prawa w r. p. winny do po• 
wyiej rn?.na•'zooego terminu zaopatrzyó si~ w 
nowe bilety. 

W tym celu należy przy odpowiedniej 
deklarar·ji opłacić w ka11ie skarbowej uprzed
nio podatel{ w stosunku po rublu od biletu, 
nastęrnie hilet dot_ychc1,asowy wrai1 z otrzy· 
mHn 1· rn z kasv kwitem zł ożyć w tym cyrku· 
Io pnl:cyjnym~ w którego obręb10 dany int?· 
resa11t znmies:1.kuje obecniP. Nie2ałatwien1a 
tych formalności dO' <ln. 13 stycznia naraża 
na utratę prawa posia<ll-lnia broni. 

Kasiarze przy robocie. 
Nieudana wycieczka liandy kasiarzy do 

fabryki St. Reichera, gdzie, jak już donosili· 
śmy, 2ostali oni spłoszeni w czasie ro?oty.' 
nie zniecheciła ich do dalszych poszuk1wan 
wawrzynów na gruncie łódzkim. 

Chcac w zupełności zrehabilitować swój 
• honor•, ·a wral1 i wyna~rodz;ć sobie straty, 
r,oniesione wskutek spłoszenia w murach 
Rr-jchera, goście - jak się ?.daje --;- war· 
szawl:lcy wvbrali skład wio i towarow ko· 
Jonjalnych ·p. Stauistflwu Jaworskiego p. f • 
M. Sprzą,czkowski, przy zbiegu ul. Piotrkow• 
skiej i Dzielnej. . . 

Skłlid tPn zazwyczaj i est bardzo p lnie 
strzeżony, złodzie;e wię:i mieli niełatwy w 
kaidym razie dostęp do n i ego, jednakże po· 
nętny, gd) ż w okresie przedświątectnym na· 
uet tylko jednodniowy targ tflk wielkiej fir. 
my kolonjalnej zttpcwiadał obfity połów, 

Istotnie złoczy1icy nie zawiedli się. 
Już za dnia, jak z róż11ych okoliczności 

wnosić należy, przedostali się wraz z na:zę· 
dziami ypracy" do jtdnej z komórek, znaJdU• 
jących się w podwórzu; gdy zaś noc zapadła 
a stróże posnęli, kasiarze wypiłowawszy kra· 
tę żelazną w oknie składu od podwórza, prze· 
mknęli tą drogą do magazynów, a stamtąd do 
do kantoru, w którym znajduje się zefnztrn 
kasa ogniotrwała, Rychło kasiarze wypiło_· 
wali drzwiczki od kasy i otworzyli ją, a łu· 
pem i<!h stał się portfel, zawierający znacz?ą 
ilość weksli, wyroków, i t, p. dokumentow 
wartościowych oraz kilka set rubli w goto· 
Wiźnie. 

W dalszym ciągu złodzie~e zo.perowali 
również znafdując~ się prily wejściu we fron· 
towej części sklepu małą kasę amerykańską~ 
zabiHając z niej około loo· rubli gotÓWią t 

marki stemplowe" oraz pocztowe. 
Po tak owocnej pracy, złoczyńcy, nie 

spostrzeżeni przez nikogo zniknęli, 
Kasa p, Jaworskiego była ubezpieczona 

ns wypadek kradzieży. 

podczas zabawy oparzony wystrzałem • 
dziecinnego pistoletu w twarz. 

- Przejechanie. 
Na rogu ul. Andrzeja i Piotrkowskie) 

60 letnia Sura Tempelbach, żona kupca, zo· 
stała przejeehan'l dorożką, pr~yczem odnio· 
sła bolesne poranienia obydwoch nóg. 

- Pod tramwajem. 
Znowu mamy do zanotowania wypadek 

przef echauia na szosie . p_abj.auickiej, gd.zie 
pociągi tramwaj6w podmiejskich oddawna Jnż 
eą postrachem przechodniów. . . 

W sobotę tramwaj dążący 21 PabJante 
do Łodzi przejechał przechodnia lat. ~koło óO 
z nuwiska nieznanego, który od.utosł dot: 
kliwe rnuy głowy i twarzy, złamame szci1ęln 
i ogólne potłuczeule. 

W stanie ciężkim i nieprzytomnym o· 
flarę w_} padku odwieziono do szpitala liw. 
Aleksandra. 

Z Dumy.' 
lncrdent. 

Na ostatniem posiedzenin plenaroem 
Dumy Zamysłowskij referował projekt .~ya· 
sygnowania środ~ów na wydan1e h1storJl re· 
formy sądowej Cesarz& Aleksandra II. 

Jefremow UWlłŻa, że pod pozorem Wy• 
dania dzieła pomnikowego, min1sterjum spra• 
wiedliwości pragnie wydać książkę, w któ:eJ 
stronnie bronió będzie ąwej spaczonej dz1a· 
łalności. . 

Adżemow podziela zdania poprzedmego 
m6wcy i dodaje, że ilustraoja tego, it s~d 
zatracił swoją. niezaleźnośó, słnżyd moza 
proces kijowski. • . . 

Masleuo1kow twierdzi, że mm1ster spra
wiedliwości nie może pisaó historji ustawlsl\
dowycb, gdyż staje po stronie tych, kt6rzr 
je zniweczyli. . • . • 

K erenkski) nie poJmnje, w Jaki spo
sób można p'lwiarzać pisanie historii o ~zia
łalnośd swojej władzy drobnym urzędm~om 
ministcriu111 sprawiedli•wości, .skoro zawiera 
ona rroces S.-D. frakcji II Dumy, śle~~two 
ł1uiyua i sąd Wnrwarina,. or~z srr~wę l.IJ?W: 
ską. Ci grabarze spraw1edhwosc.1 powmnt 
odpowiadać sami przed sądei_n. (Silu~ hałas 
n:l rrawicy, oklaski i okrzyki ~a ł~WI?Y>· 

Przewodniczący wzywa K1erensk1ego do 
porządku, „ 

Markow II uważa, że proces kijowski 
wyprowadza z równowagi obro~c:.ów tych, 
ktorzy umęczyli niewinnego młudz1enca Jętlrn· 
sia Juszczyńskiego. m.-ttas na _lewicy.). 

POZNAN. W sprawie sensacyjne~o mor· 
de:-stwa hr. Mielżyńskiej, donos~ Jeszcze 
następujące szczegóły: hr. Maciej. ::M.ielżyń· 
ski od Gilkn dni podejrzewał sWOJ!l ~onę o 
niewierność. Wczoraj ba -rił on w ~ z.na
niu i dopiero okolo godz. 4 rano w~oc1l 
do domu, do Dakowów Mokrych. Po~1mo, 
że w oknach apartawentów żony w1dz:ar 
jeszcze światło, udał się hrabia do swrch 
pokojów na pierwsze piętro pałaen. 

W eh wili l'.ldawania się na spoczynek 
hrabia usłyszał jakieś pod?j~zane szmery. 
Podejrzewając, że to złodz e1e •. Pl):-ze~lł do 
pracowni, żkąd zabrał f!izję, k,tore1 uzywał 
do polowania i zszedł na. d~ł._ Przech~· 
dzac korytarzem, koło sypialm zonr, .u~I)." 
sza·ł te samo szmery, tylko nieee głosmaJ· 
sze. Hrabia nie zwlekająr., otworzy~ na
gle drzwi do sypialn_i żot~y ! tam UJrzał 
obok nie.i hrabiego M1ączynsk1eg~. . . 

Hrabia Mielżyński nie namysla.JąC e1ę, 
strzelił z fuzji naprzód do :.%ony n. potem 
do siostrzeńca, kładąc oboje trupem. W 
czas· e strzelaniny nadbiegła dama do ~04 

warzystwa hrabiny, p. Koczoro~ska, ktorlł 
hrabia również wystrzałem zramł. Po do· 
konaniu tego cz1nn, hrabia Mie~żyń~ki, z~· 
pełnie spokojny, wydal prz.erazoneJ słnz· 
bie rozkaz zajęcia eię r11nną Kocz?ro.wską 
a nast~pnie zamkn.:tł się w gabinee1a I tam 
do samego rana pisał listy do krewnych, 

W listach tych hrabia zupełnie jasno 
wyłuszczył powody swego krw~wego czy. 
nu. W południe hrabia udał się .samocho· 
dem do Poznania, gdzie się stawił w pro· 
kuratorji. . 

POZNAN. O godz. ł po połudruu, 
hr. Mielżyński przyjechał samocho~em ~o 
Poznania i zgłosił się do proknrato~J!• gd~1e 
bawił kilka godcia. Jaka była tresc zwie• 
rzeń hr. Mielrzyńsloego, · niewiado?JO· . Na
razie hr. l\Iielżyński na pode ta w10 mety• 
kalności poselsl.:iej nie jest sr~sz~owany, 
rozciągnięto tylko nad nim d:>ror sledczy, 

POZ~AN. Zastrzelony hr. Miączy~· 
eki w piątek wieczorem był w Poznamu 
w pewnym podrz~dnym tentrzyku. Podo· 
bno towarayez.rła mu hr. Mielżyńska. Fa• 
ktem jest, ie oboje wrócili razem do Da• 
kowów Mokrych o godz. a n~ r~n~m? ale 
jeszcze przed powro\em hr. ~h~I1yn~k1ego. 

POZNAN. Maciej hr. Mrnlż}nski uro· 
dził się w roku 186~. ~aś . od .roku 1903 
posłuje do parlamentu memieckiego. 

Kiereuskij (z miejsca): Wy Jesteście 
brońcami mordercóv; I 

Podczas ostatnich wyborów, wybrany 
został w 2 okręgach: pszczJńsko-rybi!'ls.~im 
i ezamotulsko - międzycbodzko o~or?1~k11n, 
Hrabina Felicja z Potockic~1 M1elzy.ns~a, 

0
• urodziła się w r. 1875. Hrab1ost"'.o mieh 2 

córki i syna, który liczy obe.cm? lat 17. 
Hr. Miączyński, syn przyrodm s1os.tr~ hr. 
Macieja Mfolżyńskiego, iest młodz1encem 
24 letnim. 

Markow Il: To wy zabiliście- nie ja! 
(głośny hałas na lewicy i na pra~icy. Głos;~ 
na Iewlcy: .Kaci! ruszaj precz! nie damy c1 
mówić!"). , . 

Przewodniczący przywołuje powtorn1e 
Kierenskiego do porządku. . 

Kierenskij (z miejsca): Proszę mnie 
wydalić! (Ht1łas w sali wzrasta). . . 

Przewodnicz!łcy: Jeżeli pane>wle nte 
przeetanter.ie hałasow.ad, .będę z~uszouy z~· 
stosować jt1knajostrzeJsze represje. (Posłowie 
zwolna uspakajaj!\ się). 

Przewodniczący zwraća się do Markowa 
II i ostrzega go, ~e wraziE>, jeżeli będ~ie 
sobie pozwalał oa niestoso:vne ~yrażen1a, 
zastosuje wzglęclem niego naJostrze1szy wy• 
miar kary. . . . 

Markow II oświadcza, Iz mm. Szczegło• 
witow .izanowany je~t przez wszystkich ucz· 
ciwych ludzi. W końcu mówca zaznacza, że 
jest oburzouy na. obrońcó~v .t~cb •. lktórzy a· 
męczyli młodzienca chrzeSCJansk1ego. . 

Przewodoicflący żfłda kategoryczn1e,aby 
nii; dotykano tej kwestji. 

Markow U-kończy: Pan nia daje mó
wić tym, którzy się z panem nie zgadzają! 
Jest pan przeciwko wolo.ości słowa, bo cho· 

• • • Od osoby znającej stosunki rodzinne hr1 
Miączyńskich otrzymnJi~my następujące da~ai 
Zabity w Dakowie Mokrej br. Alfred Ml!\• 
czyuski liczył 28 lat, był synem Włi1d!sła":a 
i Jadwigi z Dolhrn Potockich hr. Miączyn· 
skich, już nieżyjących. . . 

Jadwiga Potocka wniosła ~ęZ-ow1 n'.e· 
zwykle wysoki, bo sięgający m1ljo~a ruoll 
posag ale rychło wszystko to poszło 1 nastą• 
piła 'ruina, która zmusth~ Wlady~ł~wa hr. 
Miączyńskiego do wyjazdn, żonę zas J~go .do 
osiedlenia się wraz z sy11em .Alfredem I dwie· 
ma córkami w Warszawie. . . 

1 Tutaj wiedli żywot bardiG:> c11iż~1. S5 u 
i córki starały się zdobyó ntrzym~uia drogą 
pracy, jednak nie przyuosiło to wici~.. D,o· 
pieto, gdy przyszli im z pom?cą ~oh.wu-Po· 
toccy z Będlewa, rodzina M1ączyusk1ch od
żyła. Mianowicie ardl:na.oi b~dlewsoy przy• 
syłali im po 300 rb. m1es1ęczn1e. 

Hr. Mi!\czyńskich uważ.aao za. spa~.k~: 
bierców obu Doliwa-Potock1ch, ktorzy Z) 11 
w sta~ie bezżennym. . . 

Policja czyni enargiczne 
11kasiarzy•. 

dzi o ż) dów. 
poszukiwania Duma 110 głosami przeciwko 91 uzna- W tym czasie jedna z hra burne~, Mtll• 

czyńekicb wyuła za miii za hr •. WoJC1echa 
Poletyłłę z Wojsławic lubelsk1em, druga 
zaś sa p Zborowskie-go na Ma.zowszu. 

Napad. 
Na rogu Sredniej t Zagajnikowej 40· 

letni Wawrzyniec Sikorski robotnik fabry· 
czny lat 40, został napadnięty i poraniony 
kijem oraz nożami. 

Pogotowie odwiozło go do E!zpitala 
Czerwonego Krzyża z ciężkiemi ranami_ na 
całem ciele. 

- Przy pracy. 
W fabryce przy ul. W6lczaiiskiej ur. 66 

Julja Rufałek 35 letnia robotuica fabryqzua 
pochwycona została priiez tryby maszyny, 
skutkiem czego odniosła złamnnie lewego 
przedramienia, rany twarzy i lewego oku. 

Pogotowie odwiozło R. w stanie i'ięi• 
kim do szpitala Czerw. Krzyża. 

- Niestosowne zabzwki. 
Na ul. W dzewskiej około domu nr. 

78 ayu stróża 5 letni Józef Jachimiak został 

je projel;t za nagły i uchwąla go we ws:i:yał• 

kich 3 czytaniach. 
Interpelacja. 

Na lłOl'Ządku dziennym rozwaźana inter· 
pelacja z powodu aresztov.:a?i~ i zesl~nia ad· 
ministracyjnego przedstuw1c1ell robotników w 
kasach chory eh. Nagłość interpelacji pod trzy· 
mujt\ PietrowR.kij i Budajew. 

Podczas głosowania okazuje się, że na 
sali brak forum. 

Przewodniczący ogłasza Najwyższy U· 
kaz o cdroczeuiu sesji Durny. 

Posisdzenie Z!irnkoięto przy okrz.)' kach 
.hurra". 

Obaj Doliwa-Potocay, dziedzice o_lbrzy• 
miej fortuny, którą sta~owiła ord3nac1a bę· 
dlewska, popadli w menleczalną chor~b~, 
wobec ci1;ego sa pośreduictwe~ hr. Mac1e~11 
Mielzyńskiego, ożenioneg_o 1 ich pnytodm~ 
siostr!ł, Felicjfł {jednego O)Ca, l~_cz mne, mał 
ki) wyrub'li zmianę w ordynacJl U.ką, że JIG 
ich' śmierci dobra Bądlewo przej_d~ na hr. 
Wladysława MiąezyńsJr:iego !ub ,le~o syn11, 
Dak<Hvy zaś na Felicję hr: M1eliynską. . • 

Obaj Potoccy umarli I wówczas ord)na 
cjE;i b•;dlewr.ką, świe!nie. zago~~odarowa:~ 
pnedst11wiającą wartos6 krlłm mdJonów, o ~Il 
hr. Alfrt>d Mia,czyński; przedtem zaś w P•• 
siadanie D:drnwy, również dóbr bogatych, w„ 
szli br. Maciejostwo Miellyńscy. 
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Sprawa Ronikiera. 
Posiedzenie wczorajsze całkow.icie po

'więcone było odczytywani n zeznań świadków, 
którzy z przyczyn usprawiedliwionych nie 
1jawili się do sądn. 

Izba odczytuje więc zeznanie ucznia Sie
kluckiego, którego nieznajomy, podobny do 
hr, Ronikiera, nagabywał na ul. Złotej. 

f'ułkowoik Zyskand zeznał, te ze słów 
Siemińskiego, z którym siedział razem w 
więzieniu, rlowiedział się, iA Siemińs'-:i słyszał 
od Zawadzkiego, jakoby w pniu zabójstwa, w 
pokojnóh N: 1 i 2, odbywnła się orgja przy 
•kompanjamencie muzyki, 

Zapytany w tej kwestji Za~ailzki, -
odpo\vinda, iż wszystko to jest niepra\vdą. 

Następnie Izba odczytuJe zeznanie aresz
tanta Kamieńca, który zPznaje, że hr. Roni
kier w swoim czasii"' zwraea się do are!'Zt. 
Kulikowa z propozycją Z!lbicia Stasia. Od 
aresztanta zaś Jasinnika słyszał Kamieniec, 
iż hr. Ronikier proponował otrucie dozorców 
v:·ięzie\rnych w celu ucieczki.'! 

W tym miejscu hr. Ronikier stwierd1a, 
że w czasie, gr!y Kam'eniec siedział w wię
r.ieniu w r. 1910, .191 l i 1912 Kulikow i 
.Jasinn;k wcnl~ w więzieniu nie. sied~ieli. 

Po odczytaniu tych zeznn1i, prokurator 
i strony proszą o pozwolenie powoływania 
się na wszystkie zeznania świadków złożone 
w Sąilzie okręgowym, listy i <lokumenty. 

Na tym zakoriczono posiedzenie wczo· 
rnjsze, po którego zamknięciu prezes odracza 
"TOzprnwy na czas świąt. 

„NOWA GAZETA tODZKA•-22 Grti!1nia 1913 r. 

tllisji min is tra Długosza nastąpi po świę· 
tach Bożego Narodzenia. 

Menelik żyje. 
RZYM. Z Abisynji nadeszły wiarlo

mo~ci, zaprzeczające stanowczo pogłos· 
kom o śmierci Menelika. 

Zwrót ,Monny-Lfzy", 
RZYM. W obecności min istra spraw 

zagranicznych San Giulano wręczono wczo. 
raj ambasadorowi francuskiemu Barrerowi 
.Monnę Lizę". 

Wykluczenie ministra Zalewskiego. 
WIEDEN. .Hungarische Koresp• do

nosi, że poseł Sliwiński zapowiedział, it 
na dzisiejszem posiedzenia Koła polskie
go zgłosi wniosek o wyklućzeniu z Kola 
ministrów Zalewskiego, jako inicjatora a
fery z • Godz. K urjerem Ilustr." i Długo
sza, sprawcę zajść rzeszowskich. (Min. 
Zalewski, jak wiadomo, iest umierający. 
Patrz inne telegramy. Przyp, Red,) 

Kondolencja królewska. 

RZYM. Król bawarski nadesłał do pa
pieża telegram, wyrażaj!:\cy współczucie z 
powodu zgouu)ardynała Rampolli. Kondolen• 
cja ta sprawiła w Watykanie bardzo dobre 
wrazenie, zwłaszcza, iz wiadomem jest. że 

kardynał Rampolla nigdy nie cdniósł się zbyt 
przychylnie do Niemiec, 

Napad na pociąg. 

PESZEW AR. (P.) Banda rozbójników na
padła na pociąg i rozpoc1,ęła juil rabunek, 
lecz spłoszuna została przez kilku nadjeżdża
jących konno oficerów i żołnierzy angielskich, 
Wojsko urządziło pościg za bandytami. 

Rozruchy winiarzy. 

glądowi jesiennego sezonu wyścigowego itp., 
zamyka zaś żywo ut1zymnna kronika bie~ą
ca. Piękna !!zata zewnętrzna i szereg zajmu· 
jących iluetracji i tatlio_świadczą, jak zawsze, 
o staranności redakcji. 

' 

ml!tY wiiyrnw~ 
i karty adresowe 

w wielkim wyborze 
wykonywa szybf10 i tanio 

DRUKftRfllft 

]. GRODKft 
liJidzewska 106a. 

Czytajcie „SMIEGH"! 

Dr. Med. FOKSZANSKI 
Zawadzka N2 39. Tel. 21-67. 

CHOROBY CHIRURGICZNE. 
B. asystent Petersbursk ich klinik. 

Przyjmuje codziennie od 5-7 po pot. 1900-łO 

Wyszła z druku zajmująca po
wieść Ch. DickP,nsa pod tyt. 

„MiłoU i ID~Wi~rnnie" 
Cena 20 kop„ 

Nabywać można w Admi
nistracji „ Gazety Łódzkiej" 

Przejazd Nr, 1. 

KAZIMIERZ OSSOWSKI 
1 

, INŹYWIER 17-26 
OBRONCA PATENTOWY 

Petersburg- Wozniesienskij Prospekt 20 
Berlin - Potsdamerstrasse .\!! 5. 

Jak pod różdżk~ 
czarodziejską znikają wszelkie 
plomy1 pryszcze, wągry, mokre 
suche liszaje, krosty,t wszelkiego 
rodzaju chorob~· skórne, przez 
codzienne konsekwentne używa
nie mydła Księdza Kneippa. 

PARY! W departamencie Aube przy- ~-~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 

Telegramy. 
Tel. P. A. T. W. A. T. i v·łasne. 

szło wczorllj do rozruchow winiarzy. 3,000 
Minister Zaleski konający. wiuinrzy zebrało się pod Barem, skąd udał Giełda warszawska. 

MERAN. Minister Zalewski znajduje się oui w pochodzie do rniast!I. - Policja n;o 
slę od dwóch dni w agoncji. 

choiała dopuścić demonstrantów do Barn, 
Warszawa, d. 22 , grudnia. 

Sfraszny wybuch. 
E.lrntkiem czego wywiązała s.ię walk , w któ c.-:eki na Berlin 

STRASSBURG. Nieznani sprawcy wy- rej kilka osób zostało ciężko rannych. Kilku 4% Renta Panstwowa • 
rnrlz li wcŁoraj w powietrze fab1ykę Bier- t . „ d 5r:v Po°-}'C''k·<' Wewn<=>trzna z 1905 r., P l · 1. • • winiarzy aresztowano. Osta ecznie pol!CJI u a- ,o " „ • -. son::i. rawie wszyst ne rnuudowanrn 01e· 5% Pożyczka Wewnętrzna z 1906 r., czynnej od dJuższego czasu fabryki zo- ło się rozpędzić demonstrantów. p . 

1 6 ł . 5% oz. p1em. em. 18 4 r .• sta y zniszczone., Straty bardzo znaczne. 5 p II 1866 ,... % oż. prem. em. r .• 
:Skutkiem detonacji w okolicznych domach • • • t 5% Poż. prern. Szlachecka • 
powy1atywały ozy by. z p I ś m Ie n n I c w a. 4/'/z% Listy 7.aRtawne 7,iemskie . 

Hr. Mielżyńsld w wię:z:ieniu. -i 4% Listy Llastawne ziemskie , 

46,52,5 
93.:łO 92.30 92,85 

526.- 516.-
394.- 384.-
336.- 326.-

85.85 84.85 85.35 

POZNAN. Hr. Maciej MieJżyński znaj• "Lotnik i automobilista•, 5$ Listy Za~tawne m. Warszawy • I 
d · · b · · · · 'I d 41/,% Li~ty Zastawne m. Warszawy 
GU]e ~lęl 0 

hecme w więziemu 8 
e rzem w Trzeci rok istnienia swojego zamknał 5" List,7 Zastawne m. Piotrkowa , rodz1s rne • Po przeprov, adzeniu doeho· ~ '° J 

dzenia prowizorycznego przetransportowa- „Lotnik i Automobilista" zes:rylem grudnio- 41/
2
% L\sty Zastawne m.'Łodzi • 

ny będzie do więzien·a w Międzyrzeczu. wym. obf1tuj11cyrn w dobór iutereRujących ar- 5% Listy Zasta\rne m. I:iodzi VII ser. 
tykułów, wśrórl których odzna„zają się zwła· Bank Dyskontowy \Varszaws ,i Groźny pożar. szcza·. J. I{. ui,·ł111lewsk!ego "O el,·onom1·1· H u · ON y in" - Bank andlowy w 1{arszaw1e. L D N. Wczorajszy pożar W war- ruchu ueroplanem•, • Wyniki technicirne wy· Bank Kupiecki w Łodzi • 

szt1:1t:\ch okrętowJch zniszczył doszczętnie śoigów w Reims~ prof. Witolda Jarkowskie- Akcje Lilpop, Rau i Loewenstein 
WS7.ystkie zabudowania. Straty wynoszą go, .Zastosowanie s luików SfHtliuowroh do Akcje Zakładów Putiłowskich 
2000000 tuntów. uprawy roli" inż. .A. Humnickiego i inne, Akcj ~ K. Fudzki i S-ka, , 

Dymisja Długosza, Dodutel< oddziel n.} p. t. "W>zechsport• po- Akcje Zakładów Stracht wickich 
WIEDEN. „Montagsztg." donosi, Żd święcony jest będącym bardzo na czasie Akcje ,,Zawiei-cie". 

89.30 83.35 88.80 
83.90 82.90 -.-
-.-
-.- . -.-
- . . 
-.- . 44il.--
-.- 441.75 

11425.- ,420.- -.-
12/.50 
128.75 
125-
273.-

oatatec1ne rozstrzygnięcia w sprawie dy· "Zasuoniczyrn ćwi~zeniom narciarskim", prze- Akcje .Żyrardów•. 
_·„._ .,---11.;; „ _._ „ ;Jł;;, „„ • 11 •-··~"-~11 ~..si:.;:·~~i;;;;;&~iiiiiiiiiiliiiiiiiiiii~ii.ii.mii~iil.ilm~mi.m~iiiiiiiiiiiiliiiiiiiiiiiiiiiiiiiiliiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiliiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiim;..il.m„_ tf ~::~~.ł--==~'--~~ ':ft: ~rr- =~ft~ll!~~: .„_=:;;i'l~.-~"~il 
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I fA UCHY I ~ ~ ~ . ~ 

~~~= w w·ielkim wyborze i w najnowszych :~~~= 
-·- =•= ·n1n fasonach poleca jako najstosowniej- ni~ „. ., 
~~ szy i najpiękniejszy ~I~ 
-·- :&: 

LOTNIK i 1\UTOMOBILISTJ\ 
Jedyny w fęzyku polskim miesięcznik techniczno-sportowy, bogato ilustrowany, 

poświęcony lotnictwu i automobilizmowi z dodatkie,m 

„ WSZECH SPORT" 
Wychodzi w Warszawie pod redakcją ZYGMUNTA DEKLERA. 

Cena z dcsta.wą w Warszawie rocznie Rb. 3, na prowincji Rb, 3.60. 
ADRES: W.A.RSZA WA, NOWOGRODZKA 40. TELEFON 116-10. ---

l ~ 

I n n n n Df K c 1111 n1nKn WY ~ ~""'"'""""''"'"'"''""''""'~""'''"""''il'""'~"''""~ I ruunn UWR u u I i Ml~uarnia ~. ~aln~iń~~i~~~ j 

\ 
l 

I 

·ri111- n~~lł ~~ra~ PiotrkOW!ka 14~ 'il~ ·~ została otwarta przy ulicy Andrzeja .M 4. Wydaje śnia- ~ 
IUI .OO. :.:;; dania, kolacje i obiady z 5-ciu daf1 po 40 kop. ~ •-w Tel. 14-26. iRj ·~ -
~i~ jl~_ ~ 1654-26-1 Z poważaniem S. Galusiński. E 

karet i powozów 

-·- -·- ~ -i Każda piąta oso- m ~l.łVł\l.łVłV&Vł\l.łVł\l.~l.•Vł\l.łV,. l.,VłV6\l.łVłVł~=.~ 
~11H1; ba kupująca o- ILWfE Na1starszy i nnj·- if1i' !!! ZĄWłADOMIENIE !!! 
~~ trzymuje bezpła· ~ ~ U Niniejszym zawiadamiam moich szanownych klijentów, te- mój -•- • k · t t ' =•= Skład sukna i kortów, który dotychczas się znajdował na ul. No--fili tnie fartuszek Wlę SZY 111 ereS ·w ej fil~ womiejskiej M I I, od dnia 1/14 Lipca r. b, przeniesiony został na 
l~I b ).. • ~ I~ ulicę Nowomiejską Nr. 15, upraszam łaskawie przyjąć do w.iadomości 
i('ljl dla lalki. ran~y na IDleJSCU. ij"ljl z poważaniem 
JJ. =~•~= S. Sulkes, Łódź Nowomiejska 15. 
-~IL- . ~I~ = UWAGA: Skład mój jest zao~atrzony specjalnie w towary 

I ~ „ ~ 11 ~ "" ~-·• •-•·-~ „ ~li 1629·26-l Akc. Tow. A. O. orsta, w Zgierzu. .!.li.!;=""" _t.Oi•~ ...::'"'•---= "=""••-== -::=::-•'"'.:::in111=~•~=- --=""•-;:;: -ra-~ft,;;:= --•• hi; ~ •• ~ ~ •••• ~ ~ •• --==--.-~ .. ~ ~ .. ~ . 

-fi. ~euman 
ul. Piotrkowska N! 119 

'l1elefon Nr. 10.53. 

-skład Win 
zalcaul<azkich krymskich 

od Hi"> kop. do naj~roższycl1. 

E. G. Saitin~er 
Główna 9 • 
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Loterja. 

W sobotę w dziesiątym dniu ciągnienia. 
P<f rubli 100 wygrały numera: 

~ 737 1213 1534 2370 2602 3727 5434 8031 
51148 974b 9802 99J2 10854 1 ' 333 11969 12031 
l23dl 13863 13997 14166 14368 14381 15752 17169 
17254 175li4 18<117 19328 1949! 20375 20405 22837. 

.NOWA GAZETA ŁODZKA•-22 Grudnia 1913 r. Mr. 101 

limo wy Ro1kład onlii~ów. 
od dnia 15128 października. 

(Czas petersburski różnica 37 min. wcześnie}) 
Kolej Fabryczno-tódzka 

r*~=~:::::~~~*:;::::;~~:*1 
~ J ~I~ dla „Nowej Gazety Łódzkiej" przyjmuje w Kijowie ~i~ 

P• rubli 80 wygrały numera: 
ł3 ~ ~3 111 2 6 57 321 91 533 43 53 91 Odchodzą z Łodzh a) 12.15, b) 7.20 

10.00, d) 12.50, e) 1.50, f) 3.45, g) 5.45 h) 6.43, 
49 70 8.45. 

703 8" ~ 982 47. 
.... 122 82 4 225 314 460 517 22 

91 676 7~9 l~ 28 ~3 800 27 988. 

I low. ,,KAUHR HMDlOW~-R[KllMDWY" ~I 
~I~ Kijów, Funduklejewskaja M 14, tel. 34.94 ~li 
=~•L= oraz jego Agentury w Moskwit\ Petersburgu, Warszawie, Odesie i Paryżu.~=• 

2&53 lfi9 72 208 26 38 .52 93 96 98 304 16 
87 43 B5 4T/ 89 503 la 71 97 iO~ ~4 902 23 28. 

3038 46 99 349 96 436 58 97 533 56 658 
8.1 98 711il ~8 33 « 8;,1 oo 9s 933 60 62. 

Przychodzą do Łodzh 4.37, 7.22 
9.35, i) 10.40, l.oo, j) 4.36, a.os, 9.55, k) n.oo. 111 rll 

.!.li.!:- ··~---~m~~~··~ _.__ .... ••r-::-_._~··~-:::!!'q··,.._--.._ ..... ,~_._~··g_~~·· -V...=oi1~~y...=;;.ffi~~~~~y~~~~~~~~~~...:..Y-~~~~~~~~__s;,i~~ 

4083 89 134 41 5') 6 98 200 35 53 396 
419 31 ~2 526 B8 39 45 58 617 'm5 878 936 52 65 
77 81. 

Kolej Warszawsko·Kaliska. 
Odchodzą do Kalisza• o godz, 7.55, 

12.24, 4.39, 6.13, 3.12. 
~~~~~~~~:~:>,~~~~~~~-~~;~,'.!l!l..~~~~:~~~~4'-~~·7·7"·7"7'•7•7"7'·07'·7·,,.·7·7":7•7 : •7"7' "' "7: ·_,..~._...-„.,,.,.,,.'7.,,,·7~r"!' 

Odchodzą do Warszawy o godz.11.0l. 
12.34, 5.30, 2.31. ~ -~ 1.ł~ := W ostatnim tygodniu r. b. _ ~ ~ I.ft 5030 70 101 75 93 99 81 332 96 418 500 

86 606 32 SS 769 821 83 913 21 77. 
8020 tSU 68 101 12 33 43 49 218 63 312 50 

5!6 699 i] 6 30 805 22 9~ 919 20 55 71. 
l.ł~ ~ opuści pras~ « t:1 ~ l.ł~ 
I.~ ~ Kalendarz humorystyczny ~ ao ~ I.ft 

7049 216 23 oo 35 376 94 łt8 49 50 86 
600 10 s~ 6E 31 54 62 74 735 42 85 868 94 916 64. 

3Gł3 20 '27 4A 91 1 -4 2'>-1 40 84 301 6 8 55 
M 88 448 7~ &2 524 58 70 73 613 15 771 813 75 
86 964 73. 

'~\ ::::::! g: ~ ~ I" 
'-'· ic:::s. tygodnika 1.s <P .t1 
l.ł~ .=. , ~~ 1,, l.łl 

1010 66 93 98 212 ~ 53 80 301 3 67 87 
4S9 98 W6 rn 64 70 729 4J 4- 8'5 29 978 98. 

18027 70 71 163 8'J 222 26 31 60 390 409 
20 542 68 87 628 30 6tł 75 90 99 708 10 6 68 70 
81U 4.8 6J 67 94 911. 

i~ 51 , S M I E C H" :;~i·~ 
·łł\. :=: na rok .1914. CIQ ::l 

0 l.ł~ 
~~ ~~l~ 
l.ł\ ~ Ogłoszenia do kalendarza przyjmuje Administracja „N. Ga- ~; :: I.n 1„11 H„6 28 3('() 6 66 96 ł88 DM 626 701 

2 5 6'7 162 l'>B 971 81 87. 
1206! 143 44 57 78 245 328 80 85 519 652 

7ló 18 3" 68 867 935 69 76. 

l.ł~ ::::; zety Łódzkiet Przejazd 1 ~ ~ ~ l.łl 
l.ł\ ~ t,lko do d. 23 grudnia r. b. 'hi,~ ._§ I.ft 

l&OM 79 bó 214. 65 83 301 13 84. 4B 497 
98 563 679 895 947 57 76. 

1.6~ ~ Projekty reklam, szkice winietowe, reklamy wierszowane-spo- ~-= a l.łl 
l.ł~ .=: rządza się na miejscu. g. ~~- /.łl 

14DH 50 98 165 23! a56 64: gr W 89 639 
70~ w ~ 8{ 884. I' ...:=::: - o ,,~ 

.1. "iii . . P> o- '-U 
l.ł\ ai: Wybrane utwory humorystyczne. Liczne karykatury. ~ ~ ,11~ 15032 85 92 130 228 62 97 3tQ ł1 65 95 

448 44 ~o 60 72 525 11 64o8 74.7 rł 826 946 79. 
16012 66 110 41 « 48 71 76 93 234 i14 89 

(()1 62 f> ll:I 41 50 62S 29 30 775 79 875 92. 
~~ ~) ~~.lfll'·~L·~·~4L· '~·~L·L·:.C:~.L·~-L-L·!.lll'·L•L•L•L•.L•:L·~""'· .~ ~~ 

·~. ~ ....... ~~~~~,~- ·----~~ ._.-.:e~~~:~~~~~'e:~~~~ ~ 17000 89 108 4li 67 :.'<H 4A 51 79 800 67 ~5 
łlO 36 95 9s 600 8ó as 630 706 25 802 m 920 35 
63 n 

18012 122 40 79 91 93 200 18 22 365 41ł 
53 Si r.~9 1)08 22 32 !I1 81 761 78 ITT 856 66 911. 

188011 4.9 118 30 36 '6 ITT 276 309 ó9 73 S8 
402 Gi 78 5~3 624 27 59 7W 93 96 Bal 59 66 96 
910 32 ó6. 

Akuszerka 

8- &lhJ3ERJ'Ą1\tł 
\V tych dniach po gruntownem odnowieniu otwarty zostanie. 

wspaniale urządzc ny 

18061 1015 21 23 31 50 2C11 ~ 31 69 71 
łO~ &> l'I07 17 4.2 92 661 700 9 23 3.5 48 77 87 820 
26 ~"i 1'>2 61 913 84. 

miesz~a Wscl1odnia "\.IQ ~5 róg Ceg_iel-
obecrue '- .J'l~ u nianeJ. 

Przyjmuje ambulansowa od 8-10 i 3-6 pop „BtłR IDft~DSZhtSCHtn" 
ulica Dzielna Ns I, 2~96 111 40 59 200 u 39 91 94 300 ~ J6 

óG 77 f:ł9 51) 63 66 76 660 66 95 719 8J 812 35 67 
916 58 61 84. . 

22036 39 57 6!) 78 89 l()ł 208 30 72 308 
82 91 416 3~ 39 69 iJ7 L 84 625 60 7v5 20 83 801 
11 14 23 .1 96 93i 52 /{ 75 82 91. 

WSZELKJE INTERESA 
handlowe, przemysłowe, ó ·' rzedaję, ku 
puję, zamieniam, wydziec.awiąm„ lo

liSJ kuję kapitały, poszukuję wspólników, 
\;li Kamiński, ul. ii'·rzędz;:c.-1r.!anG 37-a. 

Sala bilardowa.. 6 gabinetów z osobnem W3jścłem od ul. Dzielnej 1 
i od Piotrko ... , ski<'j N2 52, 

pod osobistym kierunkiem- JÓZEFA PALEJOWSKIEGO 23007 23 53 62 96 99 104 5 232 75 80 382 
93 428. . 

~ 
~:""' "~~ „... ' 

masi o tern 
wiedzieć, że 
najsolidniej 

i najtańśzy Magazyn obuwia 

-· ,,, -„ -· . jest u 

J. GOTLIEłA, łódź, Zielono 5. -g 
f.ł. 
~ 
"'3 

. Tysiące klijentów nabyłem w tak krót. 
kim czasie za solidne prowadzenie interesu i dobry towar. 

Zawiadamiam Sz. Pub!., te na przybliżające się święta przygoto 
wałem wielki wybór po następujących cenach: 

Filcowe ciepłe buty 8 rb. 50 k. Damskie lak. kamasze 5 rb. 

= = tD 
~ Lakierowane buty 8 rb. • giemzowe • 4 rb. 50 k. 

Szagronowe buty 7 rb. • chromowe • 4 rb. u:z 
Męsk. lakier. kamasze 5 rb. 25 k. • hambursk. • 3 rb. 50 k. li! 

giemzowe • 5 rb. Pantofle lakierowane 3 rb. tO k. "i 
chromowe • 4 rb. 75 k. Kaloszówkl 3 rb. &' 
hambursk. • 4 rb. 25 k. N 

a także różne dziecinne budki, ranne pantofle po tanich cenach. D. 

Zn \Vdzieczność dnie publiczn. śliczny gwiuzdkol'JY podarunek. ~ 
•• Każdy klijent zostaje fotografowany i otrzymuje ślicznie wykonane :! Bajecznie łDDIO -•---~--2-'o-•o-er_a_,je ... b-ez„płEZ:z•-"i-e. ___ 21„s3 ... -3„-1.&;~ 

s.odnie . 
,, ,„ ,elkim wyborze 

7.50- 4.50- 2.90 

Kamizelki fantazyjne 
3.90- 2.90- 1.90-

Jopki zimowe 
nadzwyczaj tanio 

Jopki na futrze 

Kamizelkl 

7.90-

14.50-

8.75-

eeeeeeeeeeeee 
ROK XXXIX ISTNLENIA. 

~7'\JTl"\ŃSZA I ~/9JOBFIT5Zfł ILUSTRFICJfł TYGODNIOWI"\ DLI"\ RODZI!\I POLSKICH. 

BIESIADA LITERACKA 
DAJE ZUPEŁNIE BEZPŁATNIE PREMJUM NADZWYCZAJNE: 

12 DUŻYCH TOMÓW NAJCELNIEJSZYCH POWIEŚCI i ROMANSÓW 

znakomitych autorów polskich i obcych. 

Redaktor i Wydawca MICHAŁ SYNORADZKI. 

Bl~siada ~it~racka obejmuję wszyst~e rodzaje literatury pięknej, chwilę bieżącą 
wszechświatową 1 wiedzę gruntowną w formie popularnej, słowem wszystko, co stanowi 
nieodzowną potrzebę umysłu inteligentnego. 

. Bies.ia cl a ~ite~acka szczególnie uwzględnia dzieje ojczyste, zwłaszcza poro-
zb10rowe 1 pam1ątk1 narodowe Schmechel i Rosner 

Piotrk. 100. 

2189-1 

B!es!ada L~teracka wszystkie artykuły obficie ilustruje. 

I 
B1es1a da . L~tera eka :ozpoczyi::a w roku 1914 druk pracy ilustrowanej pod tytuł. 

GROBY POLfl< l":„ za·:;;e:ap,cei życ10rysy uczestników powstania .1863 roku poległych 
w boju, skazanych na wyqnanie, straconych i t. p. ' 

~~:;i~~e JZ duzvch tomów l11Vbnrowvch powieści i romansóbJ 
otrzymują bezpłatnie wszyscy prenumeratorzy. 

Dr. Sonenberg 
~horoby skóry, dróg moczowych 

i weneryczne, 
PRZEPROWADZIŁ SIĘ 

na Zieloną 8. 
od 11-1 i 5-7 1/ 2• 

W roku 1914 damy w zupełności znak~mite powieś.ci oryginalne, które ze względów 
cenzuralnych, były znane dotąd zaledwie Vv skrócemu, a także arcydzieła autorów cu
dzoziemskich. Z tych dod~wanych zupełnie bezpłatnie książek, szybko utworzy sie 

doborowa bibhoteka trwałej wartości, kształcąca serce i umysł. • 
WARUNKI PRENUMERATY: 

w Wars-:aU!{e: rocznie rs. 6, półrocznie rs. 3, kwartalni~ rs. t kop. 50. 
na prowtnC}Z: • rs. 8, „ „ 4, „ rs, 2 

Zagranica rocznie rb. 10. 
Oprawa wy.tworna,_ ze . złoconemi wyciskami na tle barwnem, dodawanych jako pro 

mmm pow1eśc1: 3 tomow 50 kop , 6 tomow t rs., 12 tomow 2 rs. 
Na żądanie administracja wysyła numer okazowy be z płat n ie. 

Adres redakcli i administracji: HORTENSJA M 71 telefon 78·26. 

LECZNICA ZĘBÓW 
Plombawanie i specjalne laboratorjum z~bów sztucz

nych i złotych koron. 
Reparacje i przeróbki sztucznych zębów na poczekaniu. 
Wyjmowanie zębów bez bólu przez lekarza-dentystę 

• Lernera. 1349 ...... . 
'° · Ceny bardzo przystępne. · ~· . 

~ Dr. A. S. Tenenbaum 

MA GAZY 

OBUWIA i KALOSZY 
POLECA 

na nadchodzące święta 
swój wielki wybór. 

Sprzedaż hurtowa i detaliczna. 

nmoomieiska ł. 

-.] 
co 
I .,,. 

Salon dla pań i panó(I) 
fryzjera 

Nowackiego 
Piotrkowska 103. 

Piotrkowska. U5. Telef. · 24·16 
Chorob7 wewnętrzne, żołądka 

i kiszek. 
Przyjmuje od 8 do 9-ej ranG 1 od 5-ej 
do 7-ej po południu. 1851-6' 

Dr. Karol Blum 
Specjalista chorób 

Gardła, nosa, uszu i zboczeń 
mowy 

01\kanie, sepleuienie i t. d.) 
podług metody 

Prof: Gutrmana z Berlina. 
Godziny przyjęć: od 10 i pół fto 12 

i pół i od 5 do 7-ej wiecz. 
Piotrkowska 165 (róg św. Anny) 

Telefo111 13. 52. 

Dr. J. Silberstrom 
Ordynator Amb, Czer. Krzyża 

Zawadzka Ul. 
Choroby skóry, włosów i weneryczne 
Kosmetyku lekarska.. Stosowanie prep 

606 i 914 (wśródżylnie) 
Przyjmuje od 12-2 i 5-8 Panie oli 
4-5 (osobna poczekalnia), w niedziel~ 

do 4 po południu 
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20a 
20 
21 
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23 
24 
25 
26 
27 
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e:ze:Rwo n e:. 
Czerwone . . . . . 
Stołowe . . . . . . . . . 
Grena che . . . ·. . . . 
Bordeaux . . . . . . . 
Lafite . . . . . . . . . 
Chambertin . . . . . . 

BlflbC:. 
Białe . . . . 
Stołowe . . . . . . . 
Biały Muskat . . . . . . 
Riesling . . . . . . 
Sauternes . . . . . . 
Chablis . . . . . . . 
Tokaj wytrawny . . . . . 
,Chasta• . . . . . . . . 
Mosel. . . . . . . . . 
Yquem . . . . . . . . 
Montrachet . . . . . . . 
Pinot blanc . . . . 

DC:SfROUJf (słodkie). 
Potwdn stary . . . . . 
Portwein . . . . . 
Muscat Lunel . .. . . . . . 
Madeira . . . . . 
Tokaj słodki . . . . . . 
Kościelne . . . . . . 
Malaga . . . . . 
Muskat biały słodki . . . . . 
Muskat słodki . . . . . 

RUSl{łt SZtl illl? fi ńSKI e:: 
Grand Mousseux Doński . - . 
Grał'.d Mousseux N2 O • . . . 
Monopole . . . 
Excelsior. . . . . 
Henri Roederer carte noire . 

@ 
@ cm 

t == I " 
.„ sec i dt>mi sec . 

" n carte L la 1che 
Abrau Diurso • . . . . 

a Gwiazdkę! 
najleps~y podare~ 

który gra bez igieł, głośno i 
nadzwyczaj wyraźnie, dostać można na dobrych warunkach na 

1 
w ~pe[jalnym -~kła~1i~ 'at~~lon~w 
łódź. ul~ Piotrkowska nr. 118. Telef on 19·09. 

Wielki wybór płyt świątecznych (~~l~na) 
jako teź aparatów z tubami i bez tub. 

Każdy oryginalny PATHEFON opatrzony marką fabryczną. 

Tamze są do nabycia nnjtnńsze i najlep„ IDEf\L'' 
sze maszyny do pisania J I 1 

Reparacje w&zelkie najtaniej i najakuratniej. 

Cenniki i repertu.ary bezpłatnie. 

40 25 
55 30 
70 40 
80 45 
90 50 

J,25 70 

40 25 
55 -
65 35 
70 40 
75 45 
70 40 
80 45 
70 40 
70 -

90 50 
1,- 55 
1,50 80 

1,5'.) -
1,26 70 
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1-
' 

55 
1,25 70 

80 45 
2-
' 

1,05 
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50 00 

1- -
' l,50 -
2- -
' 2,50 I,50 

2,60 -
3,25 1,70 
3,50 --
2,60 1,60 
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~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 
f('Kto chce.zaoszczędzić sobie pieniędzy i nabyć trwałe obuwie ~ 
ł~ niech uda się na ulicę Piotrkowską 61 do magazynu obuwia „ 
~ H. \Orstera ~ 
N gdzie z powodu nadchodzących świąt Boźegc Na· ł& 
~ rodzenia urza1zona zestala ~ 

~ ~ ~~-!'- Wielka ś~ iątetma Wypue~ai „ 
„ ł{ • . po niżej 'ftYmienionej ceD.ie: )ł 

ł{ M~zkie l~k1er.Jwane kamasze 5.- Wielki W)'bÓt pantofli męzkicb )ł „ giemzowe „ 4.75 
ł{ „ chromow~ „ 4.50 i damskich oraz dziecinnych bu· }ł 
AJ „ hamburskie „ 4.- . , b . . . k" 1, ł.łt 
łl'I damskie lakierowane buciki 4.75 ClkOW po aJeCZU19 IllZ lCu Ce- ~ 
ł{ giemzowe 4 25 )ł 
ł{ chromowe 3:75 nach. )ł 
~ Najnowsze fasony, Najbardziej eleganckie obuwie. Jt 

~~····················~··~ °''~ !ł''" ~·'- ~,„ ,,_„ !!I.! ~'- ~- ~'- !to''- ~„ ~..-- „ •• '''- ••• ~'- ~I!. *•-""- ~·--- ~ ~"..Jh. ~.! 'ij.--~~~~~~~*~~~~*~*~~~ ~~~~·*~ 
~ ~ 

i LALKI-BABIES (lalki 1iemowleta) ; 
~ * ~7': ... 
~'t. Tylko pir r .vszorzędnych firm. ~ „,..,. „ ... 

ł!f z· B Kl * ~ . ~~ 
~ ~ 
ł:f w wielkim wyborze "-'" 

: OZDOBY CHOINKOWE I 
~ . 
.;) ze szkła, aksamitu i waty poleca P,? cenach umiarkowanych O 

:!: P. WOLLMANN - I 
ła'f ul. Piotrkowska 121. łł 
ł:łi 21&7 a ł:f 
~~s8**~**~**~*~****~$M$m•• „, ... "'" "i'A'i "''" .,...,. ~ „„ i'ł'i „„ „„ • „,..,. 7,;. "'"' „.„ i'fi „,, ... ..,. ąi 'ąii """'„,..,. „...,..~""· 

Wyprzedaż inwentarzowa 
z rabatem 

Ogłoszenia dro hue. c, 

GET·"'-Y piel ne damskie i. dziecin· 
Sn ne orrtz kn.m?szuiki najle

·1 iPj uabyw1<Ć ul. Gtuwna li •siedem
nasty) Sklad Gaiant<'t;ji 2-lcl7-5 

Murowany dom zajezdny z uregulo; 
wan::ii hypoteką do sprzedania 

Wiadomość n posłańca Widzewska 127 
2441-2-1 

Oficyna (dwa mieszkania, obórka ma
ron-ana jest do spr1edaula Wiado

mosć u posta1"ica Wid;:;ew~ka 127 

Kalendarzyk Słowackiego 1914 z map
k::ii Królestwa ó kop. pocztą tylko 

tuzinami po 53 kop.). Z poezjami 8 
kop. (pocztą tuzin 8,\ kop.) Wydaw
nictwu Reussneru. Złota 6. ~-arszawa. Skład fabryczny 

I as0
10 I 

Piiołrb:ov.rska 29. Tel, 24-31. 

Okazyjnie 11 ei..,le do sprzeda1.ia. l'ivtr-
kowska 1\10 m. 1 2140-4-a 

Sauki jednoko·ine do sprzed„uia bnr
uzo tan iu. V\-iadomość L' g0o;po-

daua. Zawadzka 14. 2437-2 

2±41-2-1 --------·...-
24~5-6-1 

romaez Zuwrzycki zgubit paszport 
wy··'nny z magistratu łódzkiego. 

Sklep z mieszkanie.m w dobrym 15 ()fit'l 4.000, 2 51'.F', I.OOO 
puukde p1·zy kuza.t·mach od • u U, do umieszczenia na 1 X<i. 

l stycznia do wynajęch. Wiadomość hypoteki !nb po towarzystwie Wiad. 
P,1ssaż - S'mlca 75 u gospodarza. .Brzez ńska. 64 lI:asirek od 8-9 i 12-2 

2ł32-2-l • 2439-1 

Fabryka l~mp i wyrobów hronzowych 
·~t'P1 Y°'lAeN HE~nc · C0 
~ ~'l ' : „ . . ' ~ I -
" •• ~ u " a 
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Pierwsza Lecznica lekarzy specjalisł~v 
dla przychodzących chorych. 

45. Piotrkowska 45 (róg Zielonej). Telef." 30.;.13. · 

Wewnętrzne i nerwowe Dr. I. SZWARCWASSER od 10 - 11 i 41/ 2 ....:. 51/i codziennie. 
Choroby skórne i weneryczne Dr. L. PRYBULSKI. W niedziele, wtorki, czwartki, piątki od 

11/ 2-21/ 2 a Poniedziałki, środy, soboty od 8 - 9 wieczór. 
Choroby dzieci miejsce porad dla matek szczepienie ospy Dr. I. LIPSZYC codziennie od 1-2 pp. 
Choroby chirurgiczne Dr. M. KANTOR od 2 - 3 i 7-8 wieczór codziennie. 
Choroby kobiece Dr. M. PAPlERNY od 3 - 4 codziennie. 
Choroby oczu Dr. B. DONCHIN Codziennie od 9 - 10 rano. 
Ch b no•a · dł Dr C BLUM Poniedziałek, wtorek, środa, czwartek od 1-2. pp. 

oro Y --. uszu 1 gar a • • Piątek, sobota, niedziela od 9 - 10 rano. 

Analizy krwi, wydzielin~ moczu. Badanie· mamek. · Porada 50 ·kop. 

Specjalista chorób wenerycznvcb, skórnvch i dróg moczowvch 
D·r S. KANTOR, (Piotrkowska 144), 

róg Ewangielickiej, Telefon 19-41. 
Przdw.ietlenie i_ fotografowanio wnętrzności ciała promieniami Roentgena; Gabi
net_ śWJatłolecz~czy (chor~bJ &kóry i w:tosów) i elektroterapentyczny (niemoc 
płc1owa}. Godzmy przyjęcia: ~2 rano 1 5-9 po południu. Dla pań osobna 

poczeblnfa. 1975 

~r. ~. ~min~iDll 

Powrócił 

Dr. Rosenblatt 
Choroby uszu, nosa i gardła. 
Przyjmuj~ od 10-11 r. i 5-7 po pot, 

w niedziele od 10-11 r. 
Ulica Piotrk.owska M 35. 

Telefon 19-84, 

Dr. me~. S. Aro son 
Piotrkowska 120. Tel. 31-82. 

AkuszerJo i choroby kobiece. 
od 9-11 nmo i od 4-6 po potudniu. 

W ni edzielę od 10-12 po poł. 1249 

Dr. W. Bernard 
Choroby weneryczne, dróg moczo· 

wych i skóry. 
Spacerowa 40 (przy AndrzPja) 
.Przyjmuje: 9-- 1 i ó- 8. w niedziele 
swięta 10-1. 1947-200 

Dr„ Med. 

Aleksander Margolis 
Zie]ona 6. Tol. 6-13. 

Choroby żołądka i kiszek 
Przyjmuje od 9 - 11 ;. i od 4 - 7 
po południu. 1952-12 

Dr. M. PAPIERNY 
Akuszerja i choroby kobiece. 
b. ordynator warsz. uniw. klin. akusz. 
Przyjmuje od 10-11 rnno i od 4 i pół 

do 6 i pół po poł. 

Południ )Wis 23. Telet. 16-85. 
1766-0 

POLECA 

Dr ... W, DUTl<IE\fi1C4 
przeprowadził się na 
ul. Hawrot 1, róg Piotrkowskiej. 

ChorobJ1 skórne, wenerycz~e 
i moczopłoiowe. 

Przyjmuje od 9-12 r i o,l D-8 w 
Panie od 4- 5 po poł. 2o 

Rutynovrnna Pielęgniarka 
przy,jmuje dyżury dzienoe i nocne 
oraz -~ykonywa opatrunki i zastrzyki 
podskórne podług wskaza1i p1now 
lekarzy . 

Janiszewska Aleksandrowska tł7 
tel. 25-51. Świadectwa z odbyttij prak· 
tyki. 2078 

Dr. med. Leyhero 
KróUrn. 5 el. 26-50 

Choroby skóry weneryczne i moczo 
płciowe; Przyjmuje od l0-1 i od 6-k. 
Panie od 4-6. W niedziele i swieta 
od 8-1. Dla pań odd.7.ieln·a pc>c;.e-
kalnia. 2107 

Dr. L P R Y B U l S K ł 
Ulica Poł'udniowa M 2. 

Telefon :li 13-59. 
Syuhilis, choroby skórne, włosilw, 
lkosmetyka lekarska) weneryczne. 
moczopłciowe i niemocy płciowej. 

Leczenie syphilisu sa.Ivar~anem Er· 
lich-Rata "606"-914 (wśrodży lnie). 
Leczenie elektrycznością, elektrolizą 
(usuwanie szpecących włosów) o· 

przepi;owadził się 
na ul. Srednią Ni 3. ' · c w wielkim wyborze 

świetlenie kanału (uretroskopia.). 
0 rzyjmuje od 8-1 r. i oci 4-:~ !'1'. 

panie od ó-6 pp. 
Specjalista. chorób wenerycznych, 

akómych z kosmetyką lekarsą (twarz 
włosy etc_). 

Przyjmuje od 9-11 i pół i od 4. I pół 
do 9 wiecz. 

Dro JEhNielO 
ćhorobr wenierrczne, akórJr 

dróg moczowych 
ul. ANDRZEJ A M 7 

9-12 i fr--8, w niedziele i święta 9-1 
Telefon Nr. 170 1404 

Dr. M. Gromski 
Choroby dzieci. I 

Dzielna 9 
od a- 5 po poł. 

16«. 

Lekarz-Dentysta 

J. HABERFELD 
mieszka obecnie ul. Andrzeja M2· 
róg Piotrkowskiej, 1-sze pi~tro• 

Przyjmuje jak dawniej. 
Telefon 17-SL 1691-208 

Gabinet dentrst~cznr 

E. Koprowski 
Piotrkowska 35 (w lok. zajm. dawniej 

przez W. Sznycera.). 
Leczenie zębów bez bólu elektrycz
p.ościl\. Plomby i sztuczne z~by wszel
kiego system n. Prostowanie krzywych 
r.ębów. Masaż wibracyjny. 1719-156 

I 

PORCELANOWE: L 
~~rn!~~r 1!1!!~W~ ó 

Garn1tu19 do kawy 1 herbaty, W 
Garnilurv do owoców I t. p. 

wykwintne i :praktyczne 
,..- PODARKI 

na ow AZDKĘ 
Ceny stale -- fabryczne. 

Uwaga! W niedzielę, dn!a 14 i 21 
b. m. magazyn otwarty od 
godz. 2-ej. 

Szkło stołowe i kryształy, 

Garnitury na umywalnie, 

Figury, akwarja, wazony, 

żardiniery. 

Oryginalne wyroby japońskie 

„ rt11KADO". 

Dla pań oddzielna poczekalni<> 

Dr. L. Klaczkin 
KONS'I'ANTYNOWSKA l l. 

SJphilis, skórne, wenerycznii. 
choroby dróg moczcn9ych. 

LECZENIE SYPHILISU 
HRLICH-HA'I' A 606. 

Przyjmuje od 8-1 rano i od 5-8 
wiecz., dla dam osobna poczekalnia 
od 4-5. W niedziele i ś~ięta tylko 

do 1 rano. 

La bora torj um 
Magistra N. SCHATZA 

tódż, ul. Piotrkowska N2 37. 
Telefon 26-81. 

Badanie b:rwi na syfilis. 
Wszelkie analizy lekarskie i cne• 
miczne: moczu1 plwocin (grai;ic.;• 
krwi, 11'.7ydzieiin dróg mocze• 
płciowych, wody, mlek a i t. J 

łóżka żelazi1e, 
materace, umywalki, serwisy, primus:st, 
wyżymaczki alumiujowe z ustępHwem 
2ó proc„ oraz wszelkie na~zynia ku· 

chennc Ceny najniższe n:i. raty. 

CHODKOWSKI i LEP!K~ 
Mikołajewska 25. Tel. 24-55 

219.l-3 

Dr. me~. J. nWAft(WA~iEK 
chorob:i:!':!'n~::!'ea i·~~rwowe. ~se®S®®~S®®®®®®~$ 

Specjalistachorób1żołądka, ki· Q)~ Hurtowy ., deta1·1czny skład I • ...... ;:.~·~ Lemoniady Owocowe. L·~~ F' Gł 
~ .............. :.::;;; ~ ........... 

fi) 

szek i przemiany materji (cu-
krowa., podagra, otyłości i t. d. Nie
zbędne dla djagnozy analizy chemiczne 
i bakterjologiczne wydzielin i krwi ~ w· W 'd k K . k, L" . ,-n. 

w laboratorjum wła.snem. ' V9 m, o e ' oma ow, 1k10rów kra- ~ 
Przyjmuje od 

11
-

1 
i od 

5 
-

7 
i pół ID jowych i zagranicznych, Herbaty, To- ~ 

po południu. 1931 

~ warów Kolonialnych, Kawioru Astra- @ 
sveciałistachorób uszu, nosa i gardła @ :: chańskiego i Delikatesów :: @ 

Ord~nator szpitala Anny-Marji. ~ o mann ~ft z @ 

• o 
Q 
o • c 
>i 

"C 
ca ·-c 
o 
E 
Gł 

..I 

Najzdrowszym napojem jest dobra a 
Lemoniada Owocowa 

o 
:il -· ~ 

z naturalnych soków na wodzie destylowanej. =-'< To też proszę żądać ;ivszędzie tylko lemoniadytWyrobn fabryki 
C) K CHĄDZYNSKf EGO w patentowanych flasz-

• ' kach oplombowanych: • Wyrób dobry i czysty - pod gwarancją. o 
Kantor: Główna 51, róg Widzewskiej, tełeton 15-69 n 

Cena flaszki 8 kop. Dostawa. do domów. o 
E 
~ 

~~~~ Lemoniady Owocowe • EE~4 • •"'-•"' 

Dr. B. Czaplicki ~ X 3< 11 ~, . m 
P1otrkow5ka N! 120. V::Y e ' U I 

. . Telefon 32·33. @ 
PrzYJmu1e od ~· l~ - 12 re.no i od 5 m *-"'"''...,::;;;.lll,.~··---..... -=-··---.Ja;;._ ........ p_;;.11,.~••p_:,11,;;_.., •• ,.., ~~·· ~l!I· 

do 6 i poł po pot l n d k lY"n 11 "i'arrlJl/..-.:=:..-.-..=o1~111i;;;..-.-...SiOlllJl/.,;;;:...V--...IJll'!'l.;;=~;;,,".;;;E..-v.:--;;,~lil.S: ~'!'/ ~~11 
w uiedziele i święta od 10-11 ranG u . ~o.zwa ows a p2 , @ ~li . ~~ 

ID róg Wólczańskiej. ~ ~I~ za.mówienia Skład p~!~f;!! la!~!!RmerJa Zarnówi~nia. ~I~ 
Dr. Trachtenherz 

ul, Zawadzka Na &, tel. 34.-76 
b. asystent petersburskiego szpi
tala mi ej s kiego, specjalista.chorób 
wenerycznych, skórnych l nie
mocy ptciowej, 1688-150 
Przy l~czeniu syfilis~ aastosowanle prepa· 
ratu ERLICH-HATA 606-914. Leczenie za 
pomocą elektryczności Godziny przyjęć od 

S--2 i od 6-9. 
Dla pa1i oo 4 - 5. Oddzielna pociekalnla 

~ee~~e~esee~eee~ fi przyjmuje Bernarda Heimana przyjmuje ~ 
~~ll~~I się i elefo- się tel efo- ~I~ 

n•cznie ul. Benedykta 21 (róg Długiej) . . 
lllCZnl0 tmt ~ został odnowiony' i zaopatrzony w 

ljljl Tel, 23-67 materjały wyborowe. Tel. 23-67 ~I~ 

~I~ Ceny najniisze. J[Ji~~=f7· ..Jl~ 
~~··~---~••p.,.,....-:.19~11~.JL~ttllp_';Jłm.-.._~11~ ..... ~·•p-;.ll..~•1 -~ 
V...SiOilll\'liE!'.-~~...::_y..=o1IJl/.:;=~~ ... IJl/IJll~-.-~IJl/..-=..-.~ft'"5...V~IJl/-=-9r11 

I ... ~,. ••~~:~.a~~!.:.::.~:~.~.: ~v•• ••"• '1 

I 
Miejskiego. Poleca. obiady z 5-ciu dań od 40 kop. śniadania i 

kolacje. 2174-3-:._ eee~eeeesee~ea 
W tłoczni Jana. Grodka, Widzewska 1i 106a. Sedaktora Anna Grodek • 




